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Dezętc a 
i rozkład 
wślód Wa sk 
Kuom ntangi!! 
NOWY JORK Par) | Zwalczanie szkodników zbożowo mącznych 


W obozie Kuom'n- 
tangu, mimo dalszych 
prób nawiązania rokowań 
pokojowych z siłami ludo 
wymi, czynione są nowe 
rozpaczliwe  przygotowa- 
nia obronne na odcinku 
Nankin—Szanghaj, zwła- . 
szcza zaś w samej stolicy. 

Skuteczność tych przy- 
gotowań obronnych jest 
jednak w najwyższym sto 
pniu problematyczna. 

Spośród 750 tysięcy żoł 
nierzy, którymi dysponuje 
w tej chwili Kuomintang, | 
stosunkowo niewielu ma 
zaprawę bojową. | 
Ponadto w dolinie rzeki 
Jang-Tse-Kiang armia Ku 
omintangu nie rozporzą- 
dza prawie żadną flotą i 


lotnictwem. Siły lotnicze 
są rozproszone, a kore- 
spondenci amerykańscy 


stwierdzają, że wśród lot- 
ników Kuomintangu pa- 
nuje zupełny upadek du- 
cha bojowego i mnożą się 
dezercie pilotów do od- 
działów ludowych. 
=P. 0. prezydenta Li- 
Tsunz-Jen stara się od- 
wlec ostateczną rozęryw= 
kę wojskową w dolinie 
Jang-Tse-fCianr. 

Wysłał on do dowódcy 
wnjek lndowych rejonu na 
północny - wschód od 
Nankinu specjalnego dele" 
Kata z apelem  nicatako- 
wania Nankinu i Szancha 
ju dopóki trwają próby 
zawarcia pokoja. 


Mentowen e 


unii zachodniej 

LONDYN (PAP). Zbiera się 
tu stała kom'sja „unii zachód 
niej” na poufna naradę by 
omówić sprawę zwołania „Ra 
dy Europejskiej“ w myśl po- 
s'4noweńi „Rady Konsulta- 
tywnej ministrów spraw za- 
granicznych 5-cu krajów za 
chodnich z ubiegłego tygod- 
na. 


EE W W me 


Wedlug informacji agenci: 
Rautera. pierwsze zebranie 
„Rady Burcpejskiej“ vczeki- 
wane jest latem, 


Jako prawdopodrbne miaj- 
śce zebrania wymien any jest 
S'rasburq. Zaproszenia do 
„unii zachodniej* mają byt 
wystosowane m. in. do Włoch 
Irlandi, Norwegi, Danii 1 
Islandii, z 


Protest rządu bułzarskie 0 


NOWY YORK (PAP). Se 
kretariat Organizacji Naro- 
dów Zjednoczonych zawiado 
mił, iż bułgarski minister 
spraw zagranicznych Kola- 
row wystosował pismo do se 
kretarza generalnego ONZ 
Trygve Lis, w którym stwier 
dza się, że 25 grudnia 1948 
roku 5 greckich samolotów 
dokonało przełotu nad tery- 
torium Bułgarii. 

W imieniu rządu hułgar- 
skiego Kolarow wyraża enei 
giczńy protest przeciwko po 
gwałceniu suwerenności tery 
torialnej Bułgarii, 


= "EM" | MI ES 


Rady Ministrów 


Mieszkania zastępcze dla świata pracy — 


— Projekt ustawy o ochronie przyrody 


WARSZAWA (PAP). 


Komitet Ekonomiczny Rady Mi- 


nistrów na posiedzeniu w dniu 31, 1. 49 r. na wniosek pre- 


zesa CUP powziął uchwałę w 
opracowaniem 6 - letniego planu 


związanych z 


terminarza prac, 
rozwoju 


sprawie 


i przebudowy gospodarczej Polski oraz narodowego planu 


gospodarczego na rok 1959. 


Na tym samym posiedzeniu Komitet Ekonomiczny przy 
jął projekt uehwały Rady Ministrów o dostarczaniu miesz- 


kań zastępczych w przypadkach związanych z 


planu inwes':yeyjtego. 


Uchwała nakłada na władze 
planowania gospodarczego, 
planowania przestrzennego, 
władze budowlane i inwesto- 
rów óbówiązek ograniczenia 
inwestycji, które ,pociągałyby 
za sobą konieczność przekwa- 
terowywania mieszkańców. 

W wypadkach gdy zaistnie- 
je konieczność przekwaterowy 
wania. obowiązek  dostarcze- 
nia nowych mieszkań dla 
świata pracy spoczywa na wła 
dzach miejskich, a koszty 
mieszkań zastępczych obcią- 
żają inwestora. 

W razie niemożności dostar 
czenia przez władze miejskie 
odpowiedniej liczby lokali, in 
westor przekazuje sume dy- 
spozycyjnęą na mieszkania za- 
stępcze Zakładowi Osiedli Ro 
botniczych, który dostarczy 
przekwaterowywanym nowe 
lokale mieszkalne. 

W ten sposób świat pracy. 
w razie konieczności nrzekkwa 
torowamia otrzyma odpowied- 
nie mieszkania zastenrze. 

W eslu dostosowania: prac i 
onracowałń statystycznych da 
notrzeb gosnodarki planowej 
Komitet Ekonomicznv Rady 
Ministrów powziął szereg u- 
chwał w sprawie programı 
nran. statystycznych na rok 
1949. oraz zatwierdził snrawo 
zdanie komisii dla soraw nro 
eramu i reorganizacjj staty- 
styki. 

Komisja obfeta swvmi ba- 
daniami statfystyke przemvsło 
wą. rolna, inwestvevjną. ko- 
munikacii i łaczności. obrotu 
towarowego wewnetrznagn 1 
zasraniceznegoń. cen itd. W wy 
nikn prac komisii program 
hadań  statvstvoznych został 
znorznie rozszerzony. 

Ramisia noświariła sgrczeról 
ną nwawva zaradnieniom uic- 


cia ndziału sektorów w sosna 


realizacją 


darce narodowej i podziału 
klasowego, obliczania dochodu 
narodowego, oraz usprawnie- 
nia metod zbierania i przyśpie 
szenia trybu opracowań ma- 
teriałów statystycznych, tak 
aby mogły one stanowić pod- 
stawę sprawnej kontroli wy- 
konania planów  gospodar- 
czych. 

Na wniosek ministra Prze- 
mysłu i Handlu, Komitet Ekn 
nomicęzny powziąt uchwałę w 
sprawie zwalczania w rokv 
1949 szkodników zbożowo - 


mącznych- w magazynach, 
środkach transportowych i w 
młynach zbożowych. 


Uchwała Komitetu przewi- 
duje powołanie komisarza 
głównego | komisarzy wogje- 
wódzkich do akcji zwalczania 
szkodników zbożowo - mącz= 
nych, oraz szkolenia tereno- 
wych ekip technicznych. 

Akcja ta ma na celu zmniej 
szenie strat materialnych. 0- 
raz ochronę zdrowia ludzi i 
zwierząt domowych przed za- 
każeniami, powodpwanymi 
przez szkodniki zbożowe. W 
myśl uchwały akcja obejmie 
również gospodarstwa rolne | 
to nie tylko państwowe, lecz) 
także indywidualne gospodar- 
stwa chłopskie. 

W dalszym taku obrad Ko- 
mitet Ekonomiczny Rady Mi 


nistrów uchwolił projekt usta 105 z Penjan 
lua drugiej sesji 


wy o ochronie przyrody, 


Uchwały Komitetu Ekonomicznego| W przeddzień wyzwolenia 


Wojska chińskiej armii ludowej zbliżają się do Nanki 


nu. A tymczasem siepacze 


kuomintengowscy, czując 


nadchodzącą klęskę, masalrują. ludność robotniczą mia> 
sta, protesiującą przeciwko wywożeniu zapasów ŻYWRO+ 


ści 
-Kai-i 


przez 
Rieka. 


Sesia Zętomadzenia Narodowego 


zbańkrutowanych. spadkobierców Czang: 


Lutowc-Demoxratycznei Republiki Koreans ei 


MOSKWA, (PAP) — Jak «lo 


koreańskiego 


ZSRR walczy 0 pokó! 


Dalsze echa odpowiedzi Generalissimusa Stalina na 
pytania amerykańskiej agencji prasowej 


LONDYN. (PAP). Daiły 


Worker" podkreśla; «że: odpo 


wiedzi Stalina, raz. jeszcze 
zamanifestowały fakt, że 
Związek Radziecki ponad 
wszystko stawia eprawę po- 
koju i zajmuje pokojowe sta 
nowisko wobec każdego kra 
ju, niezależnie od jego przy- 
należności do tego, lub owe- 
70 obozu. 

Agencja Reutera stwier- 
dza, że jawne dążenie pre- 
niera Stalina do poprawy 
stosunków z państwami za- 
chodnimi, wywołało poru- 
szenie w londyńskich kołach 
dyplomatycznych. 

Agencja przytacza opinię 
obserwatorów londyńskich. 
że zasadniczym momentem 
w oświadczeniu generalissi- 
musa Stalina jest jego goto- 
wość do uregulowania zagad 
nienia berlińskiego pod wa- 


runkioem, że Wielka Bryta- 
nia, Francja i Stany Zjedno 
zone odroczą utworzenie od 
*ębnego rządu zachodnio- 
iiemieckiego do czasu roz- 
vatrzenia "całości zagadnie: 
mia Niemiec przez Radę Mi- 


nistrów = Spraw Zagrańicz 
nych. 

"BRUKŚGLA. (PAP). 
Wszystkie dzienniki opubli: 


oway na pierwszych stro- 
tach odpowiedzi gencralissi- 
musa Stalina na pytania dy- 
'ektora agencji „Internatio 
1ał News Service“, 
Dzienniki „Derniere Heu- 
reri „Soir* "stwierdzają, że 
odpowiedzi te stanowią no- 
vy krok na drodze zapobie: 
żenia nowej wojnie, 
Generalissimus Stalin — 
podkreślają te pisma — za- 
proponował, by Stany Zjed- 
noczone i Związek Radziec- 


ki wystąpiły ze wspólną de- 
laracją na rzecz pokoju. 

Dziennik „Drapean Rou- 
ro“ zamieszcza 6dpowiedzi 
šalina pod wielkim tytu- 
em; „Stalin potwierdze 
znów dążenie 
dzieckiego ‘dó pokoju 
współpracy “ SAIMA nI 
wej. Związek Radziecki go- 
tów jest współpracować, z 
rządem USA nad opracowa- 
niem środków, które donro- 
wadziły by do zawarcia paktu 
jokoju i do stopniowego roz 
brojenia*. 


agencja TASY;. 


Zwiąrku Ra” 


Zęromadzenia Narodowego wy= 
dosił cxpóse: milisrer Spraw: za 
granięznych Republiki Kogreań- 
kiej Pak Konen. 

Mówca wyrazil głębokie zado 
wolenie z powodu uznania rzą- 
dt  Liudowo - Demokratycznej 
Republiki Koreańskiej. przez 
ZARR i stwierdrił, że jednym 
z najważniejszych wydarzeć w 
żyćiu narodu koreańskiego w 
ch'esje piorwśżej sosji Zyromą_ 
dzenia Narodowego była ewt 


kwacju wojsk rądziackich z kin. 


iu, co bylo jeszcze jednym doi 
wrtlam przyjaznewo! “Pomaka 
ZSRR: do Korei. Tymczasem ol 
mową rządn  amerykaństkaego 


wycoFdnią swych meg jet: CENE 


iluinwnija ttotse maninty VS A, 
Ftóta chog nenyütg z Horer swą 
kolonię, < 3 

w zakończeń u swe qrzeniń 
wienia koretaski minister spratw 
ameenioznvrh wakacał na 
właściwe potraktowanie probla. 
tu koreańskiego przez: general 
ný zgromadzenie QNZ. 4 34 


ni m 


BEES AR E R TE ENNET 


Oświadczenie rządu Czechos'owacii 


w sprawie ujęcia szpiegów i dywersantów 


PRAGA (PAP). Czechosło- 
wackie Ministerstvo Soraw 
Wewnętrznych i  Minister- 
stwo Obrony kai Uda ARE SZADYY e za* 


Jesteśmy orężem międzynarodowej klasy robotniczej 


mówi tow. B. Gebert 


PARYŻ (PAP) — Jak już do 
ucsiliśnty, na ostatniej  aesji 
HBomitetu Wykonawczego SFZZ 
wygłosił przemówienie  delezst 
Fylski, Bolesław Gebert, które 
go wybrano na tejże sesji z-cą 
ekr. gonaralnego SFZZ, 

Tow. Gehert powiedział m. tn. 
nymi: 


„Wielkie wydarzenia, jakich 
świadkami  josteśniy obecnie, 
wykazują jasno, że solidarność 


międzynarodowa świafą pray 
może przynieść. konkretne rozu! 
luty. 


Jednocześnie jesteśmy świad 
kami, gorączkowych usiławań 
reakeji świntowej. źmicrzająwej 
dn dokonania rozłamu wśróń 
mas pracujących, do zniszeze 


nia ieh bojowej jedności. 

Wrogowie klasy robotniczej 
zdają sobie sowiem dokładnie 
sprawę z tego, że jedność robat 
ucza utrudnia wyzysk kapital 
styczny, 

SFZZ jost ostoją pokoju i po 
stopu Świata, jest potężnym o- 


na posiedzeniu Kom. Wykonawczego ŚFZZ 


rężem międzynarodowej 
rc kotniczej, 

Tow, Gebort zacytował nasten 
lie wezwanie przewodniczącega 
AFL Grecna, który na Kongre 
sie tej organizacji w Cincinnati 
zożądał od delegata brytyjskich 
związków zawodowych wystąyia 
nia Trade Unionów z  Świsto. 
wej Federacji Związków Zawa 
dewvch. 

„Nigdy dotąd  przedstawicie! 
TncĄq1 zawodowego powie. 
dzidł tow. Gebert — w podob 
nie jawny i cyniczny sposób nie 
dyktował swej woli „zwiazzon 
"awodowym innego krajn**, 

Z kati tow. Gebert przypa. 
mina uchwałę. która zapadła ań 
Kongresie drugiej samerykań: 
skiej organizacji zawodowej 
(JO w listopadzie uh r. 

lchwała ta upoważniła przed 
tnwicieli CIO w światowej Fe 
terueji Związków Zawodowych. 
by no zesięgniaciu opinii bry 
twjskich Trade Cnionów polig 
łą wobee SFZZ 1 międzynaroda 
wegó ruchu robotniczego wsżel 


a>. Lhat kup: iz | 4% 


klasy | kie 


kroki, odpowiadające poli: 
tych CIO, 

Pow. Gebert widzi 
wezwanie do rozłamu. 

Delegat Polski przytacza re. 
zolueję Kongresu CIO która opo 
ruje przeciwko polityce „uspo' 
kojenia'* i zapowiada „użycie 
oręża w celu obrony wolności i 
uckoju''. Zbędne jest chyba in 
terpretowanie tych słów — mó 
wi tiw Gebert. 

Podżegacze wojenni przeliczy 
lt się w swych rachuhach ?17ają 
za krótkie ręce, by zdławić siły 
demokracii i pokoju, rosnące z 
dnia na dzień, 

Zaóstrzone ataki przeciwko 
ruchowi zawodowemu mają 50 
roln utorówanie drogi pienowi 
Marshalla, który jest środkiem. 
penetracji gospadarczej, polity- 
cznej i militarnej amerykań: 
skich monopoli. 

W takiej sytuacji klasa robni 
licza nie może pozostać „au. 
walna,'* 

Klasa robotnicza z własnego 
gorzkiego doświadczania prze 


w tym 


konywuje się córaz częściej ch 


ozyacza plan Marshalla. 
Miliardowe rzesze pracują 


cych występują coraz energica 
płanowi 
stając 


miej przeciwko tému 
głodu. wyzysku i nędzy, 
w obronie swego prawa do ży- 


cia, w obronia wolności i suwe 


renności narodów. 
GChowirzkiem 
tramnnie 
FZZ, 
Todność Światowcro ruchu za 
wodoweza, której wyrazem 
nasza Federacja, niezbędna: jest 
klasie robotniczej w jej 


naszym jesto U. 
jedności w 


jest 


rajuych warunków życia, 


Niesbedna jest ona dla każńni 
rręziny robotniczej, dla ksżdef 
robotniczego 


marki i dziecka * 


w każdym kraju. 
Wokół SFZZ — konkluduje 
mówca — skupili się rohotniew 


Trizęszło 70 krajów świata, to 
ać bój o swe prawa, 
My, zebrani tu, jesteśmy : 


rodowej klasy robotniczej'', 


łónie 


wlis 
o põprawe materialnveh: 1 iltu 


po 
zostaniemy w służbie międzyna 


| yledamiają oficjalnie. iż w 
grudniu ub, roku organa bez 
pieczeństwa publicznego are- 
sztowały grupę szpiegów i dy 
R wersantów, pozostających na 
służbie jędnego z mocarstw 
zachodnich. 

Grupa ta, prowadziła. akcję 
szpiegowską oraz gromadziła 
ząpasy sprzętu wojskowego 
| materiałów  wybuchowsch 
w-celu dokonywania aktów 
terrorystycznych | dywersyję 
nyeh.. i 


futhówieństwo. GR 


popiera otóz demokrotyceny ` k 


PRAGA (PAP). Okradają 
ty.w Pradze w dniach 1 1/2 
bm. przedstawiciele  czechó= 
słowackiego kościoła  narodQ- 
wego” wystosowali na ręce 
rezydenta. Ronubliki Klemen 
ta ‘Gottwalda telegram, w 
którym poteniają wszelkie re 
akcyjne próby podżegaczy 
wojennych, zmierzające do 
zhiszczenia socjalizmu: 

Zobowiązują się oni wytę= 
żyć wszvstkie swe siły w pra 
cy! nad utrivaleniem <sneialf- 
smu w Czechosłowacji i realt 
wącją 5-letniego planu gospa 
darczego. 


E 


a 


= 


baik 
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Plan gospodarczy woj. łódzkiego na rok 1949 


Wydatki na oświatę przekraczają 1 miliard złotych 


Mediator ONZ 
wzywa Arabów 
do rokowań ^ 


LONDYN (PAP). Jak donosi 
z wyspy Rodos agencja Reute 
ra, mediator ONZ w Palesty- 
nie, Bunche, stwierdził of- 
cjalnie, że zaprosił na wyspę 
Rodos przedstawicieli 6-ciu 
państw arabskich dlą przepro 
wadzenia rokowań o rozejm 
z delegatami Izraela, 


Izrael zgadza się na Tozmo 
wy z Arabami, dotychczas 
jednak brak informacji, cży 
którekolwiek z państw arab- 
skich, poza Egiptem, który 
jest już reprezentowany na 
wyspie Rodos, przyjęło zapro 
szenie. 


Dania uznała 
państwo Izrael 


KOPENHAGA (PAP), Ofi- 
cjalnie donoszą, że rząd duń- 
ski uznaje de facto państwo 
fzrael, 

Dania jest 34-ym 
iznającym Izraela. 


- Tydzień przyjaźn 
polsko-czechosłowackiej 


PRAGA. W tych dniach 
odbyły się w Bratysławie 
obrady komisji mieszanej 
Towarzystwa Przyjaźni Pol- 
sko-Czechosłowackiej, Towa 
rzystwa dla współpracy kul- 
turalnej i gospodarczej z 
Polską, oraz Towarzystwa 
Prżyjaźni Słowacko-Polskiej. 

W wyniku obrad uzgod- 
niono. szczegóły, związane z 
organizacją Tygodnia Przy= 
jaźni  polsko-czechosłowac- 
kiej w dniach 7—14 marca 


b. r. 1.231 m, 


W okresie tym obie stró-| Wydatki na oświatę zamkną 
ny urządzą szereg OdCZYŁÓW |si sumą 1 miliard 95 milionów 
i przeprowadzą wzajemną |zjetych. 

wymianę artystów, zespo-| wielką troską otaczane heda 
łów artystycznych, pracow- | biblioteki, przewidziana jest też 
ników naukowych, przodo-|ich dalsza rozbudowa; 
wników pracy it. p. Obecnie województwo 


Nowy zarząd RSW „Prasa“ 
Pes edzenie Rady Nadzorczej w gmachu KG PZPR 


- Dnia'3 lutego br, odhyło się] Rada Nadzorcza  powołejle 
w gmachu KC PZPR posiedze-| zarząd ułówny RSW  „Prasa” 
nie Rady Nadzorczej RSW|w skladzie tow. Leon Bielski — 
„Prasa” z udziałem redaktorów | prezes, tow, Mieczysław Zar 
naczelnych pism „Prasy”. wadka — wiceprezes, członko* 

Rada Nadzorcza wysłuchała | wie zarządu -tow. tow. Emil 
sorawozdania prezesa zarządn|flerbsłt Eugenin  Kubowska, 


Wydzigł planowania przy 
Urzędzie Wojewódzkim w Łodzi 
przygotował plan gospodarczy 
ma woj. łódzkiego na rok 1944, 

Plan gospodarczy zakładów 
komunalrych przewiduje przede 
wezykfkim wydłużenie sieci wo 
deciągów w miastach powiato: 
wych 6 2,200 m, co zapewni Ind 
ności robotniczej tych miast zna 
cznie większą ilość wody. 

Również wzrośnie sieć nrzą- 
dzęń kanalizacyjnych o dalsze 
2,620 m. 

Kwoty przewidziane w pla- 
nie inwestycyjnym na rozbudo 
wo wodociągów i kanalizacji 
wynoszą 57.800 tys. zł. 

Zakłady oczyszczania miasta 
w woj. łódzkim otrzymają n0- 
wy tabor asenizacyjny za łącz- 
ną sumę 5 miln zł 

Na rozbudowę rzeźni, których 
obecnie woj. łódzkie posiada = 
preliminuje się 10.750 tys, zł. 

Przewidziana jest dalsza kon 
sorwacja i remonty istniejących 
łaźni j pralni, kosztem 7.500 ty 
sięcy zł, 

Akcją budownictwa mieszka! 


krajem, 


kalnych. Na cel ten wydatk>- 
wane będzie 34.735 tys. złotych. 

Rok 1749 przyniesie woj łódz 
kiemu duży postęp w dziedzi- 
munikacyjnych.  Długbść dróg 
bitych zwiększy 
km, planuje się wybudowanie 
2 km. nawiorzehni ulepszonych 
oraz remont $43 km różnych 
dróg, Poza tym pleny przewi- 
dują wybudowanie 2358 m bic 
żących nowych mostów, oraz 
wykonanie remontów mostów 
starych o łącznej długości 


posia 


nego objętych zostanie 38 miast 
woj. łódzkiego. Otrzymają one 
w br, 41.912 nowych izb miesz 


nie usprawnień drogowych i ko 


się o ok. 172 


głównego tow. Leona Bielskie- 
aa z tacy RSW Prasa” w ro- 
ku 1948 1 referatu o planie pra- 
cy na rók 1949. 

Nad referatem tów, Blelskie- 
go rozwinęła się dyvskusia, któ- 
rą podsumował tow. Berman 
Jakub. 

w wyniku dyskusji Rada 
Nadzorcza jednogłośnie udzte- 
liła absolutorium zarządowi 
głównemu | zaakceplowała plan 


Włodzimierz Ordyński, Edward 
Sztetner, zasłency: , Grzegorz 
Zaleski, Jan Zimny, 

Ráda Nadzorcza powałoła 
również cztery kom'sje: praso: 
wą, rommrowadzeńia wydaw- 
nictw, finansowo-rewizyjną 1 
i inwestycyjną. Komisje będą 
ustalać wytyczne i kontrolować 
praca zarządu głównego i jago 
wydziałów w okresie między 
posiedzeniami Rady Nadzór 
czej. 


+ 


da 1,498 hibliotek szkolnych, 
wyposażonych w 382 tys. sią. 
żek, 234 biblioteki powszechne 
ze 197 tys. tomów i 95 innych 
bihliotek, posiadających, 26,700 
tomów, è > 

Wieś woj. łódzkiego otrzyma 
ła ostatnio 160 nowych hbiblio- 
tek, ufundowanych przez Mini 
sforstwo Oświaty i Wojewódxz. 
ką Radę Narodową. 

Na rozbudowę sieci bibliotek 
w woj. łódzkim, plan gospodar 
czy przewiduje sumę 93,415 tyś, 
zł, czyli o 62 miln zł więcej niż 
w roku ubiegłym. 

Na rozbudowę domów dziec 
ka, świetlic, dziecińców itp. pre 
liminuje się kwotę. 1800 miln zł. 

W dziale kultnry i sztuki wy 
datki wyniosą 72.495 tys, zł 
c w stosunku gó 1948 r, stanó 
wi wzrost a 28 milje zł. 

Z poważniejszych prac 
serwacyjnych, odnoszących się 
do zahytków historycznych wo 
jew, łódzkiego, należy wymi. 
nié: remont kolegiaty tumskiej 
w Łęczycy, klasztoru nocyster- 
skiego w Kulejowia, Arkadii ko 
ło Niebnrowa, gmachu pomisjo- 
narskiego w Łowiczu, zamku i 
pałacu biskupiego w Piotrkowie 


kon: 


zydium Konferencji zasiedli: 


Popow. ndezytał na konferen. 
cj postanowienie Rady Mini- 
strów ZSRR | KC WRP (b) za 
podpisem . Józófa, Sfalina w 
sprawie opracowania _ nowege 
planu rekonstrukcji Moskwy 
owikreślając, iż  poneralissiwus 
Śralin, nieprzerwanie interesuje 
io rozwojem Moskwy, nadaje 
mn kierhńak į wnika w kankre 
tne zagadnienia budownictwa. 

wśród owacji całej konfaron 
cji” Popow wyraził wdzięczność 
&taUnowi za troskliwą opiekę 
ckarywaną przezeń Moskwie. 

Ponów stwierdził iż z pięcio 
mibhardowego bndżetu Maskwy 
i obwodu moskiewskiego 90 pro 
wyrdatknje się na rozwój 
gospodarki miejskiej. ochrony 
zdrowia i potrzehy kulturatre 
ludności, 

Dzięki  gnzyfikacji domów 
mietzkańcy stolicy zaoszczędza- 


cent 


ją rocznie 200 milionów rubli. 


Wydatki na ochronę zdrowiu 
wziosły dwnkrotnie w porówna 


daa Z PPoWE TERE p 


Trybunalskim. Na prace te wy 
datkowano 10,349 tys. zł, 

Ogółem w woj łódzkim wydat 
kcwano na odbudowę miast su 
mę 225.609 tys. zł. 

Na sumę tę złożyły się krady 
ty skarbowe w wysokości 52,835 
tyn, zł. bankowe w wys, 106.466 
tys zł, oraz własne w wys, 
40.508 tys, zł. 

Na wsi ukończono w ub, roku 
budowę 549 obiektów, w zaba 
dowie zaś poparcelacyjnej wy- 
kończone całkowicie 13 zagród 
w budowie jest 289, 

Kredyty na odbudowę wsi 
wyniosły 268.087 tys. zł, w 


a. == 
w 


min zł Kredytów heukowycu 
77.109 tys zł 1 właszych 77480 
tys. złotych. 


Zw. Zaw.ZSRA 


zaprosiły zw gzkowców węg erskich 


BUDAPESZT (PAP): W po 
lowie lutego na zaproszenie 
Rady Radzieckich Związków 
Zawodowych uda się do 
Związku Radzieckiego 10-050 
bowa delegacja Węgierskich 
Związków Zawodowych. 

Na czele delegacji stać bę- 
dzie Józef Mekls, sekre'arz ze 
neralny Związku Zawodowe- 


tym subwencji skarbowych 113go Metalowców. 


Proces Sz. odników 


Układ angio- emrykaliski 
na 1emot Bliskiego Wschodu 


MOSKWA (PAP). Agen- 
cja Tass cytuje wiadomość 
korespondenta londyńskiego 
fwiennika kairskiego „Al Mi 
sri“; który donosi, iż Anglia 
i Stany Zjednoczone zawar- 
ły porozumienie odnośnie 
wzmocnienia obrony Bli- 
skiego Wschodu i prowadze 
nia wspólnej ekonomicznej 
i finansowej polityki na tym 
obszarze. 

Zgodnie z tym porozumie- 
niem, Stany Zjednoczone o- 
każą pomoc finansowa kra- 
jom Bliskiego Wschodu w 
celu zwiększenia ich sił 
onych, powiększenia licz 
by lotnisk i baz morskich. 

KE MAMA WWE || UMI M 


z Aleksandrowa 


rozpoczął się wczoraj w Sądzie Dorażnym w Łodzi 


Pod przewodnictwem pre- 
zesa Sądu Doraźnego — Bło- 
chowicza rozpoczął się wczo- 
raj zapowiedziany przez nas 
proces dwunastu  oskarżo- 
nych, którzy dopuścili się kra 
dzieży wielkiej ilości przedzy 
na terenie Państwowych Zjed 
noczonych Zakładów Przerny- 


Wspaniały rozwój Moskwy 


Przemówienie tow. Popowa na Konferencji 
moskiewskiej organizacji WKP(b) 

MOSKWA, W Moskwie, w obecności 857 delegatów rozpo. 
częła się w sali kolumnowej domu związków zawodowych mo- 
skiewskà miejską i obwodowa konferencja partyjna, 
członkowie 
BC WEP(b), marszałek Woroszyłow, 
dium Rady Najwyższej Szwerutk, a także sekretarz KO WAP 
tb) Popow, przewodniczący Centralnej Komisji Kontroli Par- 
tyjnej Szkiriatow, marszałek Budienn7), 
go i Obwodowego Komitetu WEP (b) 
sow, Firubin, żołnin i inni, Konferancja wybtała 
dium honorowe Biwro Polityczne KC WEP (b) na czele z Jò- 
zcfem Stalinem. Referat sprawozdzwczy wygłosił na konferen- 
cj: sekrotarz moskiewskicgo Komitetn WKP(b) Popow, któcy 
poćrumował, działałność moskie wsiiej 
% okresie wojny i w latach po wojennych, 


w pre- 
Biura Politycznego 
przewodniczący Prezy- 


sekretarze Miejskie- 
Parfionów,  Czernot- 
jako yrozy: 


organizacji WRP (b) 


niu z rokiem 1940, a na oświate 
67 procent. 

Charakteryzując sytuację mię 
dźynarodową, Popow  oświsd. 
czył: Ć 

„Druga wojna. światowa do 
prowadziła do zaostrzenia pow. 
szrehnego kryzysu systemu ka 
piralistycznego, do _ osłabieniu 
sił kapitalizmu, i wzmocniania 
sł saczelzńn i demokracji. 

w całym świecie wzrastają 
wpływy i autorytet Partii Ko 
nimistycznych w masach ludo 
wych. wzrasta potęga obozu de 
makratycznego, mą czole które. 
go kroczy Zw, Rmdziocki. 

Plany podżegaczy wojennych 
skazane eg na haniebne fias 
kot, 

Popow zapewnił w imieniu 
moskiewskiej organizacji Komi 
tt Centralny i Wodza. Partii 
Sialina, iż bolszewicy moskiew- 
ser nczynię wszystko, by zrea- 
licować stalinowski program 
zludowania społeczeństwa, 


słu Dziewiarskiego w Aleksan 
drowie. 

Oskarżają: przewodniczecy 
Komisji Specjalnej — Madel 
i prokurator Grehecki, 

Podsądni stanowią trzy gru 
by przestępców: Pierwsza z 
nich — fó szkodliwy odprysk 
inicjatywy prywafinej. repre- 
zentowana na ławie oskarżo- 
nych przez Wiktora Lewan- 
łowskiego. Józefa Paczesnesn 
Henryka Surowieckiego i Ja- 
rosława Rolińskiezo — właże 
cieli fabryk pończoszniczych 
Ci, mając na wzgledzie jedy- 
nie i wyłącznie swoje osobiste 
korzyści — nie zawshali sie 
drogą kuszących obietnic i 
perspektyw wspaniałych 7a- 
rohków skorumpować - kiero- 
whików i magazynierów -fa- 
bryk PZZPDz. 

Do wyścigu po złote runo 
staneli przekupieni: Michał Ci 
chowski — kierownik fabryk” 
Nr 8, Jan Kosiński — starszy 
majster fabryi Nr 2, Edward 
Szychowski magazynier 
tejża fabryki. Mieczysław B^- 
rzek) — główny magazynier 
PZZPDź, Emilian Olszewstcj 
— kierównik fabryki Nr 3, An 
toni Kaczmarek — məgazv- 
nier tejże fabryki Roman 
Przybyłowski kierownik 
Fabryki Nr M. 

W orbite przestępcze dzia- 
łalności zostali  wciąznieci 
także szoferzy PZZPDz.. z któ 
rych Stefan Piłatowicz zajął 
wczoraj również miejsce na 
ławie oskarżonych. 

Delegatura Komisji Special 
nej oskarża: Wiktora Lewan- 
dowskiego, o to, że nakłonił 


kierownika fabryki Nr 8 
PZZPDz. — Michała Cichow= 
skiego oraz kierownika fabry 
ki Nr 2 — Jana Kosińskiego 
k magazyniera Edwarda Szy- 
chowskiego do zabrania z ma” 
gazynów na szkodę PZZPDz. 
— 480 kg przędzy, puszczając 
ich. by przędze te ..zorganiro= 
wali“ z t. zw, nadwyżek j o- 
szczędnośćć w  Surowcu za- 
pewniając ich. że wykradzio= 
na przędze natychmiast od 
nich nabędą za. stosunkowo 
wysoką cenę — 1.200 zł za 1 
kg. 

Józef Paczesny stoi pod za- 
rzutem do nakłonienia tegoż 
Cichowskiego do wykradzenia 
162 kx przędzy oraz do nakło 
nienia kierownika fabryki 
Nr 2 — Jana Kosińskiego i 
szofera Jana Piłatowicza do 
przywłaszczenia 180 ka prze- 
dzy. Wymisnione ilości od 
nich kupił, płacqe po 1.200 zł 
za 1 kg. 


Henryk Surowiecki odpo- 


wiada za nakłonienie Cichów=, 


skiego do sprzedania mu 20 
Rg skradzionej przedzy. 
Jarosław Poliński os*srżn- 
ny jest o nakłonienie szofarów 
PZZPDz. — Marciniaka i Za- 
wadzkiego da wwriesiania z 
miagszynu na szkodę fabry 
ki Nr.3 — 900 kg przędzy, ki6 
"a ad nich nabył. oi 
Wreszcie Michal Ciokowski 
przekraczając swoje upráwn:s 
nia, przywłaszczył sobie 30 
kg-przed>v. Stofan Piłatowicz 
— 1130 kg. Mirażysław Bo- 
rzęcki, Emilian Olszewski i 


bars Przybyłowski — 1.200 


kg przędzy. 


pracy RSW „Prasa” na rok 1949, 


Ruch straikowy we Włoszech 


RZYM (PAP), Po przyłącze| Po raz pierwszy w dzieżaca 
niu sę do strajku generalne- | Zardyni doszło do manife- 
go prowincji Nuoro i Sassari | stacji masowej o tak tion 'o- 
na Sardynii cała wyspa |słym znaczeniu, 
objeta została bezterminowym| Cały ruch na wyspie został 
strajkiem, sparaliżowany, Teatry i kina 

Jak w adomo prowincja Cs lta zamknięte. 
gliara (Sardynia) kontynuujej w kopalniach węgla mimo 
już strajk generalny od 2 ty| terroru policji, górnicy nie 
przystępują do pracy, 


godni, 
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Daleko od Moskwy 


Dziewczyny stały obok drzwi i oddaliły się. W domu 
boła cicho, tylko wiatr śpiewał cieniutkim bzykaniem, 
wciskając się do każdej szparki, pomiędzy dwoma połą- 
czonymi kawałkami szkła. 

Noc kończyła się już, a Aleksy nie mógł usnąć. My- 
éli jedna za drugą cieśniły się w głowie. Zñów i znów 
słyszał słowa: „Wróg... grozi naszej sławnej stalicy — 
Moskw.-*. Próbował sobie wyobrazić jak tam jest te- 
raz? — Gdzie są rodzice, Mitia? Gdzie Zina? 

Żeby choć na chwilę zobaczyć się z nimi, objąć ich! 
Aleksy już no wątpił teraz, że rurociąg naftowy po- 
trzebny est dla celów wojennych i że sam on potrzeb- 
ny jest tutaj. Jego stanowiska okazało się nie mniej 
ważne i odpowiedzialne, niż takie, jakie mógłby zalać, 
gdyby bronił Moskwy. Załkind powiedział słusznie: „Wo- 
jować trzeka tam, gdzie ciebie poślą starsi towarzysze 
Nasze bojowe zadanie — to walka o Moskwę na brze- 
gach Adunu'. Nie zgadzać się z tym, znaczy odrzucać 
bezwzgledną prawdę o jedności frontu i zaplecza, 

Wszystko jest prawidłowe i słuszne. Nie ma po co 
jeszcze rozwiązywać te pytania. A jednakże czasem by- 
ło trudno (dla serca, nie dla rozumu), przyznać że rola 
inżyniera, który w ciszy gabinetu sprawdza kolejny ar- 
kusz projektu jest równoznaczną z rolą komendanta ba- 
telionu, który przy grzmocie artyleryjskiego ognia pro- 
wadzi żołnierzy do ataku. Kiedy z frontu moskiewskie- 
go przy chodziły szczególnie trwożne wieści — chciało się 
bvć jednak nie budowniczym, a żołnierzem 


W korytarzu, naprzeciwko gabinetu Aleksego wisiał 
plakat. Na przechodzącego groźnie spo”lądał ranny żoł- 
nierz i pytał surowo: „coś już zrobił dla frontu?". Oto 
jak wyglądałoby sumienie, gdyby ktoś pragnął je od- 
worzyć na obrazie: „Wróg grozi Moskwie — a. ty co 
na to? A może nie masz o co walczyć?... 

Wreszcie Aleksy zasnął na godzinę, a może na chwile 
Śniły mu się różne bzdury. Ale gdy się obudził poczuł 
że twarz jego mokra jest od łez. Co mu się śniło? We 


> 


„śnie był na wystawie moskiewskiej w pawilonie półno- 


cy. Siedział z Ziną na tarasie i jadł lody z truskaw» 
kami. Zdaleka słychać było muzykę. Zina podniosła 
łyżeczkę i podała mu dużą truskawke: „To chyba jest 
lepsze od waszych jagód na Dalekim Wschodzie. 

I Aletcy nie mógł powstrzymać łezki, 

— Dlaczego Alosza płaczesz? — zdziwiła się Zina i po- 
chyliła się nad nim, ażeby koronkową chusteczką wy- 
trzeć oczy. 4 

„Ach jacy byliśmy szczęśliwi! Jak szczęśliwe dzieci!“ 
— powiedział Aleksy. 

— Jakto byliśmy? — zdziwiła się Zina. — Czy umar- 
liśmy? Nie rozumiem ciebie Alosza”. 

„Teraz już nie jesteśmy tacy“ — powiedział. Chciał 
jeszcze powiedzieć, że wojna położyła kres beztrosce, ale 
powstrzymał się: „Nie trzeba jej przedwcześnie trwo- 
żyć, niech jeszcze ożyje w okresie pokoju... 

Po rrzemówieniu Stalina naczelnik budowy i partorg 
powrócił z klubu do zarządu. 

— Cdybyśmy mieli kabel aż do wyspy, wzdłuż całej 
trasy, moglibyśmy się teraz połączyć i mówić tyle ile 
tego pragnie dusza, — powiedział Bałmańow, wchodząc 
dó gabiretu. 

Na biurku stał selektor, który łączył tvlko z naibliż- 


szymi punktami aż do Tywlina, gdzie obecnie znajdował 
się sztab Rogowa. Wasyli Maksymowicz usiadł przy 
biurku i pociągnął aparat do siebie, Załkind w zamy= 
śleniu chodził po gabinecie. 

— Należy znależć Beridzego, niech tu przyjdzie, — 
powied;'.ł Batmanow. — On napewno nie śpi. 

— Nie trzeba go wołać Wasyli, sprzeciwił się Załkind. 
— Dałem mu słowo, że dzisiaj w dniu siódmego listo- 
pada my przyjmiemy i rozpatrzymy jego podanie o brzy= 
jęcie go do partii. Obecnie nie należy go niepokoić. 


— Prawda, zapomniałem, chociaż sam dawałem mu re- 
ferencje. — powiedział Wasyli Maksymowicz. — Rozbie- 
raj się, siadaj, bedziemv zaraz rozmawiać z punktami. 
Dowiemy się w jai sposób naród nasz odpowie na prze- 
mówienie Stalina. 


— Będę brał udział w rozmowie z Jefimowym. po- 
tem pojadę na Start. Tam również postanowili dzień 
siódmy listopada uważać za dzień roboczy, 

Z-łkind siadł na poręczy fotelu, odpiął płaszcz i zdjął 
czapkę. Batmanow włączył selektor. Ktoś na trasie 
monotonnym głosem informował o stanie pogody. . Ko- 
bieta-dispetczer z drugiego punktu krótko i trochę ner- 
wowo zawiadamiała o tym, że zaginęła maszyna, która 
przed tszema dńhi-mi wyjechała z Nowińska. Głośniej 
od innych słychać było dwa męskie głosy — jeden siu- 
chy — inżyniera Niekrasowa z trzeciego punktu i wy 
soki — dźwięczny — inżyniera Mielnikowa z czwartego. 
Mielnikow powtarzał treść przemówienia Stalina. Nie- 
krasow przez cały czas nie mógł się uspokojć, że u nich 
na punkcie tak późno dowiedzieli się o wystąpieniu Sta- 
lina. Prócz głosów selektor przyniósł także jakieś nie- 
iasne dżwieki, 
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Szkoła nie może hyć apolityczna 


W szkole 
obowiązywał 
frazes. apolityczności. Tak 
programy szkólne jak i me- 
tody wychowawcze kształ- 
towane i stosowane były 
przy jednoczesnym zachowa 
niu pozorów tzw. obiekty- 
wizmu. Było to oczywiście 
kłamstwo, osłaniające okre 
śloną reakcyjną treść, wro- 
gą masom pracującym i po- 
stępowi. Szkoła na wszyst- 
kich jej szczeblach organi- 
zacyjnych przygotowywała 
młodzież do służby w inte- 
resach klas. uprzywilejowa- 
nych. Podstawowe naucza- 
nie miało na tyle przyspo- 
sobić robotnika, aby' jako 
wykwalifikowany pracow- 
nik potrafił obsłużyć maszy 
nę bez szkody dla jej wła- 
ścicielą. Szkoła średnia i 
wyższa była — za wyjątka- 
mi potwierdzającymi zasa- 
dẹ — monopolem posiada- 
czy i wysłuqujących się im 
warstw społecznych. A jej 
ukończenie przez Syna ro- 
botnika czy chłopa wiązało 
sięz wysiłkami przerasta- 
jacymi dość często siły or- 
ganizmu. 

W tych warunkach trud- 
no było osłaniać uprawianą 
przez reakcjonistów polity- 
kę kłamstwa i „apolityczno 
ści“. Polityka walczących 
mas ludewvch wdzierała się 
do szkoły, która — jak każ- 
dy ośrodek życia — byla 
terenem walki klasowej. 

Warto te faktv przypom- 


przedwojennej |! 


a więc potrafi kształcić 
niej“, „lepiej“. 

Podawaliśmy w "naszym 
piśmie już niejednokrotnie 
próbki tego rzekomego obie 
ktywizmu. naukowego który 
niestety do dziś jeszcze zna- 
leżć można w skryptach uni 
wersyteckich. a nawet pod- 
ręcznikach. Trudno na tym 
miejscu zajmować się nimi 
bardziej szczegółowo. Nale- 
ży jednak stwierdzić, ze jest 
to najczęściej chęć osłania- 
nia reakcyjnej treści, która 
jest zaprzeczeniem zdrowej, 
postępowej myśli naukowej 
— płaszczykiem obiektywiz | 
mu. 

Najbardziej żywym i prze 
konywającym zaprzecze- 
niem tego rodzaju „nauki' 
są wyniki pracy i stosun*k 
do życia tej ogromnej części 
młodzieży — w 
rzędzie robotniczej i chłop- 
| Skief — która świadomie 
dokonała wyboru politycz- 
nego. Udział w pracy org4- 
nizacyjn” j ZMP, 
nie przez tę młodzież zasad 
marksizmu - leninizmu nla 
twiają zdobywanie wiedzy 
ogólnej i specjalnej. W tych 
warunkach każda dziedzina 
nauki nabiera  vkrećlone:ta 
praktycznie znarzenia, któ- 
regał celowość jest widocz- 
na i łatwa do r«r<ślenia. 
Toteż młodzież zor:uniyowa 
na politycznie —— jak wska- 
zują na to %oinie pracow- 
ników oświatowych, uczy 


ninrwe>v m 


nrzyswaja 


nieć, ponieważ do dziś je-|się dobrze į dajs nwarzn- 


szcze spotkać można niektó 
rych wychowawców i ro- 
dziców — szczególnie w śro 
dowiskach inteligenckich — 
którzy nie rozumieją spra- 
wy upolitycznienia szkolnie 
twą. Często nie chcą się oni 
przyznać, że byli w okresie 
przedwojennym oszukiwani, 
że brali „na sarin* frazes 
6 anólityczności Dlatego do 
„ dziś tkwią oni jeszcze w sta 
"rych przesądach. 

Mówimy o przesądach, po 
nieważ niechęć do polityki 
nie zawsze wypływa z wro 
gości do demokracji ludo- 


cję, że wyrosną z nich oddani 
sprawie budowniczowie Pol 
ski socjalistycznej. 

I jeszcze jedno. Bardzo cie 
kawe i charakterystwozna 
procesy zachodzą dziś 
związku ze zjawiskiem upo- 

WP ZRCAE AE 0 VLOS WA 


Ilitycznienia 


szczańskiej, 
tych grup eibi SE 
stwa, które są najbliższ 


klasie robotniczej. Nie rzad- 
ko młodzież ta pocinynięta 
dobrym przykładam, napo- 
tykając w domu rodzinnym 
na uprzedzenia i opory, Sa- 
modzielnie walczy 
wbrew stawianym pi:zeszko= 
dom — o uczestnictwo w 
organizacji ZMP, o nowo- 
czesną, postępową wiedzę 
o Polsce i świecie. Młodzież 
ita wnosi już dziś i napewno 
wnosić będzie w przyszło- 
ści swój wkład w dzieło ku 
dowy socjalizmu. 

Upolitycznienie szkoły, 
oparcie nauczania i wycho- 
wania na zasadach marksiz 
mu - leninizmu jst sorawa, 
której pełne rozwiązanie bę 
dzie wymarało i-szeze wis- 
lu wysiłków. Kongres PZ- 
PR jasno i zdecydowanie 
postawił to zasdnionie, Kra 
jowy zjazd delesatów ZNP 
w pełni zaakceptował u- 
chwały Kongresu. Prarowni 
cy oświatowi przystąpili do 
opracowywania nowych, od 
powiadających dzisiejszym 
potrzebom programów i pod 
ręczników. 

Ta planowa akcja będzie 
przebiegała od sukcesu do 
sukcesu tylko wtedy. kie- 
dy wszystkie ogniwa. partyj 


szkoły wśród|ne działając 
na zewnątrz „wszechstronniej", „poważ- |części młodzieży drobnomie ealta i pracownikó! w | 
pochodzącej z | oświatowych 


wśród nau-; 


w większym 
niż dotychczas stopniu szko 


ejlić będą własne szeregi i 
wyjaśniać będą” bszpartyj- 


nym znaczenie nowych me- 
tod nauczania, wskazywać 


ną ich wyższość nad zacofa | 


nymi metodami przedwojen 
nymi. Starsi doświadczeni 
partyjniacy służyć również 
winni swymi 
mi i radami młodzieży, 

Osiągnięcia w pracy wy- 
chowawców i nauczycieli 
wymagają dużego nakładu 
wysiłków, daleko vdbiega- 
jących od jakiejkolwiek ru- 
tyny typu biurokratyczne- 
go. Dlatego na rezultaty na 
uczyciel wraz z uczniem musi 
czekać dłużej, niż robotnik 
przy warsztacie, Ponadto pa 
miętać należy, że zmiany w 
świadomości ludzkiej w o- 
kresach rewolucyjnych nie 
zawsze nadążają za wyda- 
rzeniami. 

Fakty te nakładają zatem 
na aktywistów  partvjnych. 
na pracowników  oświato- 
wych specjalne obowiazki 
Szkolnictwo, wielka sprawa, 
wychowania i PEN 
młodego pokolenia nie mo- 
że odstać od ogólnego fron- 
tu walki o budowę podstaw 
socjalizmu we wszystkich 
dziedzinach naszego żvcia. 

Antani Pokorski 


aumiejętnościa | 


re 


1owo 


Keep w czarnych. okularach 


Wychodzi u nas jsdna' taka gazetka, 
muje codziennie z niezwykłą pilnością o tym. ca 


dzieje na szerokim świecie, a 


która: infor- 
się 
"raczej. na „zachodnim! 


świecie. Całe, kolumny. palieą: 'poświeca się w tym pin 
semku informacjom z dalskiego: Texasu, Mincis, Kana- 
dy, Connecticut. Pisze sie obszerne. artyknty 6 wynałaz 
kach, które zabezpieczeja banki przed .wł?mywaczami. 
Można sie z tej gazetki dowiedzieć, że genialny Yankes 
XY wynalazł nadzwyczajny zamek, pozwalający „uką- 
trupi“ gangstera w chwili. gdy tenże zamierza ukraść ru- 


to, pozostawione na szosie, Są szczewółowe opisy życia , 
„prawdziwych* miast zą Oreanem, życia farmerów — 


wylewających do rzeki mleko, palących bawełnę i zbo- 
że, lub palacych dla odmiany Murzynów pod „ognisty= 


mi krzyżami” itd. itp. 


W jednym z, ostatnich: numerów. czełowy publicy= 


sta tego pisemka. niejaki Kotnik (nomen omen). 
krył znów Ameryke — oto przeszedł 


od- 
sie po mieście 


i zauweżył. że u nas wszyscy rzekomo są smutni. Kon- 
duktor sprzedał mu bilet z miną grobową (konduktor 
— według Kornika — pochodzi od kondrktu pozrze- 


bowego!). 


Dwie „panie“ w wagonie były tak smutne, 


jakby dopiero wróciły z pogrzebu. Goście popijajacy pół 
czarnej w lepszym loksln — mieli czarne miny śmier- ` 


telników, 


a sem Kornik wróciwszy do domu zabrał się 


do czytania „Trenów“ Kochanowskiego I Norwida (!). 


Pod konice swego traćfcznego artykwin Kornik ra- 
dzi swoim czytelnikom, żeby się wreszcie zaczęli nozyć 


ol Yankesów najwiekszej mądrości 


życiowej: „Keep 


smiling“ — pisze pan Kornik. „Zachowaj uśmiech*. Za- 
chownj uśmiech w każdej sytuacji! 


Gdzież szykać 


nrzyczyny 


smutku nana Kornika 


i jego przyjaciół z eleganckiej kawiarni? Widocznie pan 


nie — przynoszącej „Stown“ 


Cepielskiawo, 


kw 1949. 


EE 


z Pzikiego Zachodu (Wild Westu) 
z ciekawości raz jeden na „podsłuch krajowy” i posty- 
szał prevnadkiem jak sie bawią robotnicy PaFaWar-ir, 
Gevers! Widocznie salwy śmiechu płyną- 
ce ze świrtlie fohrycznych falami eteru — tak nastro- 
iły ra smutkiem i rozpaczą — w owym karnawale ro* 


Kornik — manewrujee przy swojej ultrasuperheterody= 


cudowne“ wieści 
przestawił się 


takie 


à 


Szeroko zakrojona akeja hodowlana 


to nowe ogniwo sojuszu robotniczo-chłopskiezo0 


z podstawowych 
zmierzających do 
konsumpeji miesi 


Jednym 
środków 
zwiększema 


w ji rozwoju hodowli bydła oraz 


n:erogacizny w Polsce jest" 


+ and; EE aSa 


zwiększenie opłacalności tej 
gałęzi gospodarstwa  narodo- 
wego. 

Przed ` woiną wskutek wadli 
wego ‘ukladu „Stosunków „SPÓ+ 


Labourzystowska zdrada interesów klasy robotniczej 


Ostra krytyka działacza Partii Pracy 


Byly czlonek rady miejskóaj 
Paddinglonu (dzielnica Londy- 
nu) Hunt, który 8 miesięcy te- 
mu wystąpił z Partii Pracy, 
zgłosił 


prośbę n przyjęcie go 
da partii komunistycznej. 


między polityką rządu lebowrzy | 
slowskiego i 


nwiązków zawodowych z jednej|róformia 
sbrony a historyczną misia ru-| służby zdrowia 0t d. na 


chu robotniczego, który broni 


pokoju, demokracii + praw człn- 


kierownictwem, budown'c!'wo 


stotnieiszych projekłów. jak 


m eszkan'owe, 
szkolnictwa, reforma 
rzecz 
tvch którzy mrzygotowują no- 
wą woinę, Nie wyrzeknę się 


wej, ale właśnie z orzesądu,| W piśmie skierowanym do| wieka — niemożliwy jest kom-| walki o interesy klasy robotni- 
w myśl którego zko!4 ApO- |sekretarza lokalnej orqanizacji| promis, „Nie zamierzam — pi- czej i nie będę sojusznikiem 
lityczna jest „obicktywna”, partvjnej, Hunt podkreśla, iż| sze Hunt — rezygnować z nańi-| wroqów n”szego ruchu." Kr, 
ROW HATE TN LGOTA CA TLE YYYY AWA ANA DYW A CWU MAGAZYNY PANNY GEY TST rotator WATT AW KNUT I AJ MCZAT JEMU OD 


Nasi korespondenci tabryczni piszą: 


agneta -dotkwą bo'ączką fabryki pro extorów | 


Przed bramą — czerwony 
szyld: „Fabryka Kinotechnicz 
na PP „Film Polsk:*. Niekto- 
rzy przechodnie niechętnym 
okiem patrzą na. 
Bo szyldów ż napisem P, P. 
„Film Polski* jest na mieście 
dużo. a flmów polskich — 
juk na lekarstwo. Nie wszy 
sey. wiedzą, że za tą bramą, 
nad którą widnieje wspomnia 
ny napisi w mrówczym wysit 
ku pracuje 500 ludzi, zaopa- 
trujących w wyroby swej pro- 
duscj całą niemal Polske, 
Łódź, Kraków, Wrocław, Ka- 
lsz į mne miasta przysyłają 
nam listy. dziękczynne za 
sprawność działania aparatów 
projektorowych wykonanych 
właśnie w Łodzi 1 zainstaló- 
wanych w poszczególnych ki 
nach tych miast, na -miejsce 
starych, zużytych aparatów 
zagranicznych, 

Fabryka Kinolechniczna wy 
konała już 120 projektorów 
szerokotaśmowych: Obecn'» 
rozpoczynamy produkcję 500 
projektorów waąskbtaśmowych. 
Praca ta musi być ukończona 
w bieżącym roku. I tak będzie 
niewątpliw: e, bowiem załoga 
fabryki jest stanowcza. Do- 
wiodła tego w Czynie Przeąa- 
koneresowym. wywiązując się 
chlubnie z zadania, przewidu 
jącego wykonanie sprzętu pu 
mocniczego, jak sząfy amery- 


kańskie przewijarki kabino|j Ulobalne plany miesięczne, za 
we, reflektory itd. twiordzone przez Dyrekcję Prze 
A 

-—, EMP T SPY ZMREM ge. p» 


Correaa w istoce 1 waż 


ten napis. |* 


Kiedy TSAN już 
ności tej placówki Filmu Por 
skiego, zasługującej na uzna- 
nie choćby z tego względu, ze 
wytwarzany przez nią Sprzęt, 
(a przede wszystkim projekto- 
ry), przed wojną był sprowa- 
dzany wyłącznie z zagrań'cy. 
a teraz w ciągu krótkiego 
okresu prześcignął  jakożctą 
zagraniczny — chcę poruszyć 
sprawę pewnych naszych bo 
lączek. 

Dusimy się! Dusimy się nie 
możliwie z powodu braku 
miejsca, Postaram się na po- 


parcie tego twierdzenia przed 
stawić niektóre fakty, 
Fabryka nasza jest Tozbita 
na dwa oddziały. Oddział „A 
mieszczący się przy ul. Żerom 
skiego i oddział „B“ przy un, 
Nowotki. Projektory. wykona=. 
ne i przygotowane do projex- 
cji, z braku odpowiednich nja, 
gazynów. utrudniają w wyso, 
kim stopńiu sprawność pracy| 
na montażu, zajmując dużą 
przestrzeń Brak Świetlicy w | 
fabryce paraliżuie p% prostu 
oganizację zebrań załogi i po 


wodnje przeprowadzenie ich 
„na raty“. A jąk hamująca 
wpływa ciasnota - miejsca na 
rozrost organizacyjny tej pla-|/ 
cówkt i jak to się odbija na 


produkcji?! | 


z 


Z okien swych warsztatów 
już od trzech lat spoglądają 
roboinicy na przylegającą 3) 


*" fabryki, dużą į niewykorzysta 


ną przestrzeń, zadając sobie 
pytanie: „czemu tam się nic 
nie buduje?" 

Nie jesteśmy zorientowani 
w planach dyrekcii A warto. 
by załoga, dająca z siebie naj 
większy wysiłek, wiedziała. 
co -s'ę robi, jakie są zamierze 
nia na przyszłość į czy dyrek 
cia myśli o, tym. by ulżyć w 
pracy załodze przez stworze- 
nie jęj  dogodniejszych waruo- 
ków pracy? 

Koresnóndent fabryczny 
Fabryki Kinofechnicznej 
P. P. „Film Polski“ 
Henryk S'achurski 


Planowa praca robotników PZZPP Nr 1 | 


Nasz plan produkcyjny na 
rok biężycy jest większy o 30 
procent od planu za rok ubie. 


gly. By go wykonać, musimy 
zwiększyć swoje wysiłki, musi- 
my zmobilizować do toze ceh 


całą załogę PZZPP Nr 1. Zasad 
riczym warankiem powodzenia 
tego przedsięwzięcia jest wzmoa 
żenie wysiłku każdego poszcze- 
*ńlnoza robotnika, donrowadze 
nie Jo jogo świadomości konie 
tznośći tego osiągnięcia. Ażeby 
każdy robotnik mógł ofiarnie 
walczyć o wykonanie planu, 
misi znać swe zadanie, W tym 
cehe plan produkcyjny rozdzies 
pliśmy w następujący sposób: 


|, A 
myśłu Dziewiarskiege, rozdziełw 
uuszym oddziałom (jest ich 9) 
Wydział Planowania.  Rierow= 
mk każdego nddziału, po otrz 
meniu planu produkcyjnego. *0z 
pracowuje go na poszczegól. 
n=ch robotników z maszyń pro 
flukcyjnych — w ten sposób, że 
yrzed obsługa maszyny stoi za. 
dupie nie tylko w stosunku mie 
sięrznym, ale i dzieniym, Każ. 
dw robotnik wie tedy ile powi 
nien zrobić w przeciągu dnin, 
a więc może regulować imtensy 
wność swej pracy. Widząc przed 
sobą jasno nakreśloną metę mo 
w tak rozłożyć swoje siły. Rby 
mov stąrczyło ich na: osiaunięcie 


Nie wszystkie oddziały rasze 
go kombinatu zastósąwaly n sie 
bie ten system walki o wykona 
pie.plann. Trzeba, hy kierowni 
ty tych oddziałów, którzy nie 
zdają sobie sprawy z ważności 
i celowości takiego rozplanowa 
nii, poszli za dobrym przykła. 
femi Niech sobie uprzytomnią, 
że w roku bieżącym mamy w 
kquać 5.204500 par pońezoch i 
skarpet, 

Nielada to zadanie, ale może 
my je wykonać i napewno wyko 
nemy jeżeli zabierzemy się do te 
go umiejętnie 


Korespontant fabryczny 


jej pawet z ewentualna nad.) PZZPP Nr I 
wyżką, W. Hajndrych. 
PTEBENĘ S P i JE 
p a = F- - = 


łecznych | ekonomicznych, ho 
dowla była zajęciem stojącym 


na pograniczu rentowności, a 
często, zwłaszcza w. latach 
kryżysu była ona po „prostu 


nieopłacalna, Jak miecz Da- 
moklesa w siała nad hodowcą 
wieczna grożba spadku cen 
i braku zbytu, 

Nie dziwnego, że wskażnik 
spożycia mięsa przypadalący 
na qłowę ludności w Polsce 
przedwojennej kształtował się 
niżej, anżeli w większości 
krajów europejskich. Trzeba 
podkreślić, że konsumpcja 
mięsa wśród chłopów beziol- 
nych i małorolnych, jak rów 
nież wśród pewnej części kia 
sy robctniczei była wyjątko 
wpn niska, Wskutek zachłan- 
ności fabrykantów,  obszarn: 
ków i karteli powstały osła- 
wione „nożyce cen* — rozpię 
tość pomiędzy wygórowanym) 
cenami wyrobów  przemysło- 
wych fi sztucznie zniżońnymi 
cenami płodów roln: czych — 
ro hamuje zarazem i produkcje 
i spożycie. 

Rozpiętość ta wzrastała z 
rokusna rok, a zyski sład pły 
nące zgarniali bez skrupu- 
łów kapitaliści i abszarnicv. 

Chłop za wytwór swej pra- 
cy ouzymywał często ceny 
nie pokrywające nawet kosz: 
tów podukcji,. Robotik pla- 
cił za żywność ceny lchwiar 
skie. Cała zaś ogtomna różu: 
ca tonęła w bezdennych kie- 
szeniacn wyzżyskiwaczy. 

Dziś, gdy dzięki sojuszowi 
robotn.czo = chłopsktemu wta 
dza polityczna i ośrodki dy- 
spózycji gospodarczej znalazły 
sięw rękach ludu zmieniła sę 
sytuacja, „Nożyce cen zaczę 
ły zanikać. Gospodarka rolna 
staje się coraz bardziej opła- 
calna a pozom spożycia śro 
ków żywnościowych “(miedzy 
innym; i mięsa) począł się wy 
równywać, Zmalały dyspro- 
porcje w spożyciu pomiędzy, 
miastem 1 wsią- 

Przed wojną by kupić pług 
— musiał chłop sprzedać” 36 
kg wiepizowzny. W 1948 r 'wy 
starczyło by sprzedał 15 ke 
ażeby otrzymać  rówhowar: 
tość pługa. Aby kupić 101 kg 
superfosfatu musiał rolnik w 
1938 roku sprzedać 12 kg wie 
przowiny. a w'1948 roku tyi 
ko 4,8 ke. Aby kupić 100 5. 
trów ‘nafty: trzeba była daw- 
niej sprzedać 48 kg, mięsa, a 
w roku 1948 mnie 26 kg, 

Prawda! nim 


ik nrzed (woje | 


i 


'cholewami 


stanowić będzie 


ną mogł kupić parę bulów z 
gdy sprzedał 62 
kg, wieprzowiny podczas kie 
dy w roku 1947 musiał w tym 
ceiu sprzedać aż 123 kg, 
Ale już w roku 1948 nastąpi 
ła pod tym. względem popra 
wa + relacja cen była iuż dlan 
ńaleca korzystniesza (96 ka] 
Mimo wszystko. faktem jest, 
że ceny obuwia a w pewnym 
stopniu również ceny wyro- 
bów włókienniczych układarą 
się jeszcze: nie bardzo pozy- 
tywn e dla rolnika. Dzieje się 
isk z powodu wzrostu cen 
surowców na rynkach świato 
wych. od których w tych dzie 
dzinach właśnie. (skóra: ba- 
wełna, wełna) jesteśmy uzależ 
nieni. 3 
Jednakże wprowadzenie n0- 


wych, stałych cen na mięso, 


uwolnienie rojn'ka spod „ople 
ki“ spekulanta — hurtownika 
prywatnego, zapewnienie sta- 
tego zbytu dla wy worów rol 
niczych drogą  kontraktacii, 
udzielanie najbardziej różno» 
rodnych premij dla hodowców 
i wiele innych zarządzeń rzą 
dowych, przyczyni sie niewą!- 
pliwie då dalszej- likwidacji? 
„nożyc cen“; Wszystkie te za 
mierżen:a prowadzą więc do 
wzrostu opłacalności hodowli, 

Uchwalene niedawno zarzą” 
dzenia, już w krókim czaste 
spowodudą szybki rozwój gos 
spodarczy setek tysiecy qospn 
darstw mało i. średn'orolnych, 
podniosą ich dochód. a jedno 
cześnie w ciągu kilku mieste- 
cy spowodują to, że wzrost 
produkcji mięsa w -'Polscs 
pocznie hiec równolegle do 
wzrostu produkcji wegla, tka 
nin i. maszyn, zapewniając 
klasie robo'niczej coraz wył 
sza stopę życiową. 

W ten sposób! zafnicjowana 
przez” rząd akcja hodowlana 
jeszcze jed= 
no ogniwo krzepnącego wciąż 
w kraju naszym sojuszu robot 
niezó-chłópskiego j jeszcze ie 
den krok w kierunku ustroju, 


sprawiedliwości, dobrobytu + 

svtości — w kierunku socjae 

lizmu, i 

X W, Lemiesa 
—— 
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ierodległościowy Front Ludowy na Węgrzech 


otwiera nowy etap walki o socjalizm 


Dnia 31 stycznia 1946 
Narodowe proklamowało 
akt, który usankcjonował 
szły na Węgrzech po wyż 
hitlerowskiej i zrzuceniu 


pasa węgierski, a przede 
wszystkim klasa robotni 
cza i pracujące  chłopstwo 
przyjęły z entuzjazmem fakt 
proklamowania Republiki, wi 
dząc -w niej symbol władzy 
broniącej interesów ludu. Pro 
klamowanie Republiki było 0- 
Eniwsm w systemie przemian, 
które w szybkim tempie zmie 
niły oblicze państwa węgier- 
skiego, przekształcając je z 
państwa obszarniczo = kapita- 
listycznego w państwo ludo- 
we, z kraju zacofania społecz 
nego w kraj przyszłości so- 
cjalistycznej. 

Młoda Republika Węgierska 
powstała w momencie, kiedy 
na Węgrzech toczyła się za= 
cięta walka z rodzimą i za- 
graniczną reakcją, które pra- 
gnęły uczynić z Węgier po- 
most imperializmu na Wschód 
1 cofnać wstecz koło historii, 
przekreślając demokratyczne 
osiąznięcia narodu węgierskie 
Eo. Młoda Republika, w któ- 
rej kierowniczą rolę objęła 
klasa robotnicza w sojuszu z 
pracującym chłopstwem wy- 
trzymała wszystkie próby, po- 
trafiła ona pokrzyżować i u- 
daremnić intrygi i knowania 
reakcji, utrwalić władzę ludo- 
wą i dzisiaj pod kierownic- 
twem Wezierskiej Partii Pra 
cujących idzie zwycięsko na- 
przód na drodze do gocjaliz- 
mu. 

Dzięki ostatecznemu. zwy- 
cięstwu ustroju demokracji lu 
dowej, Węgry potrafiły prze- 
zwyciężyć powojenne trudno- 
ści gospodarcze. Dzięki wiel- 
kiemu poświęceniu robotni- 
ków węgierskich uruchomio- 
ny i odbudowany został apas 
rat gospodarczy 1 możliwe się 
stało rozpoczęcie prac nad 

przebudową gospodarczą kra- 
ir. i 
j Te osiągnięcia, umożliwione 
dzięki pomocy Związku Ra- 
dzieckiego stały się podstawą 
„dla opanowania inflacji i sta- 


Wszystkie wioski węgierskie o 


Ukazała się nie dawno w 
przekładzie rosyjskim interesu. 
jaca książka chińskiego uczone 
go — Czeng-Bo-Da, której an. 
tor, posługując się  ogroninyin 
materialem statystycznym, do 
wodzi niezbicie, iż Czang-Kai- 
Bzek i jego klika zagarugli w 
swoje ręce olbrzymie bogactwa 
krejn i zarządzają nimi jak swo 
im własnym mieniem, Władzę 
państwową podzielili pomiędzy 
wypróbowanych „swoich? Tu- 
dzi, oddając niewyzwolona jesz 
cze tereny Chin pod jarzmo im. 
pómalizmu ameryksńskiego: 

Książka ma tytuł; „Cztery 
chińskie rodziny*'. Są to rodzi 
ny multimilionerów, którzy 2a 
czynali swą karierę jako makle 
rzy giełdowi i drobni bankie. 
rzy, a rozszerzyli swe „opera. 
cje*'* na cały kraj, Bogactwa 
tych rodzin wyrosły na krwa- 
wej glebie wojny domowej, 
trwającej od r, 1927, od chwili 
dokonanego przez Czang = Kai- 
zeka przewrotu  kontrrewolu- 
cyjnego, „Cztery rodziny:* wzbo 
geciły się na pożyczkach waw- 
nętrznych, obciążających niemi 
łosiernie masy ludowe, i na po- 
ćrednictwio w handlu bronią, 
wojna domowa — to dla nich 
dochodowy interes, 

„Cztery rodziny**, pod firmą 
monopolu państwowego, wprową 
dziły własny monopol na sél, cii 
kier, tytoń, zapałki. Jak wyra 
ka się autor książki, ci monapo 


r. Węglerskie Zgromadzenie 
Republikę Węgierską. Był to 
zasadnicze zmiany jakie za- 
woalłeniu kraju spod okupacji 
dyktatury faszystowskiej. 


bilizacji waluty oraz osiągnię- 
cia równowagi budżetowej, O- 
siągnięcia te pozwoliły demo= 
kratycznym Węgrom przejść 


Węgierskiej Partil 
cych umocniło jeszcze bar- 
dziej fundamenty młodej dē- 
mokratycznej Republiki Wę- 
gierskiej. Od tego decydujące 
go momentu wzmogło się tem 
po marszu narodu węgierskie 
go na drodze do socjalizmu, 

W trzecią rocznicę prokla- 
mowania Republiki Węgier= 


Mądra i energiczna akcja rządu Republiki Węgierskiej da- 


ła światło elektryczne 300.000 


mieszkańców wsi! W dal- 


szym planowaniu projektuje się zelcktryfikowanie następ 
nych 2.500 wniosek jeszcze w roku bieżącym 


do gospodarki 
poczęty w 1947 r. umożliwił w 
krótkim czasie osiągnięcie 
przez przemysł węgierski 
przedwojennego poziomu pro 
dukcji i jednocześnie podniósł 
stopę życiową mas  prącują= 
cych do stanu przedwojenne» 
go. 

Każde zwycięstwo węgier- 
skiej klasy robotniczej było 
klęską rodzimej 1 zagranicz 
nej reakcji, każde zwycięstwo 
węgierskiego obozu postępowe 
go było cegiełką w budowie 
nowego ustroju, odpowiadają 
cego interesom  najszerszych 
mas i zacieśniało sojusz mię- 
dzy klasą robotniczą a pracu- 
jącym chłopstwem. 

Decydującym ciosem dla re 
akcji węgierskiej było zjedno 
czenie ruchu robotniczego, któ 
re nastąpiło w czerwcu 1948 
roku. Polityczne zjednoczenie 
klasy robotniczej, utworzenie 


ze 


trzymają światło elektryczne 


c planowej. skiej w życiu politycznym kra 
Pierwszy plan trzyletni roz-|j 


u zaszły ważne zmiany. Kra 
jowy Komitet Narodowy pod 
przewodnictwem 
Szakasitsa postanowił rozwią 
zać Front Niepodlcgłościowy, 
oraz powołać do życia nowy 
Niepodległościowy Front Ludo 


Pracują-|wy. Dotychczasowy Front Nie 


podległościowy, który powstał 
bezpośrednio po wyzwołeniu 
Węgier, spełnił swoje zadania 
w okresie przejściowym odbu 
dowy kraju i przyczynił się 
do zwycięstwa demokracji lu- 
dowej nad reakcją. Grupo- 
wał on w sobie jednak nie 
tylko postępowe partie demo- 
kratyczne, lecz również ele- 
menty i przedstawicieli ta* 
kich warstw, których intere- 
sy pozostawały w sprzecznoś- 
ci z prawdziwie demokratycz- 
nym rozwojem kraju, 


Utworzenie nowego Niepo- 
dległościowego Frontu Ludo- 
wego oznacza więc wzmocnie 
nie demokracji ludowej i o- 
twiera nowy etap polityczne- 
go gospodarczego i kultural- 
nego rozwoju Węgier, Będzie 
on opierał się na sojuszu To- 
botniczo - chłopskim i zapąw 
ni współpracę z postępową in 
teligencją. Kierowniczą  siią 
Frontu Ludowego bedzie zje- 
dnoczóna klasa robotnicza. 


Obserwujemy w Pólsce z 
wielką sympatią wielki wysi- 
tek narodu węgierskiego i cie- 
szymy się razem z ludem wę- 
gierskim wszystkimi jego zwy 
cięstwami i osiągnięciami. W 
trzecią rocznice proklamowa- 
nia Republiki Węgierskiej za- 


prezydenta |syłamy narodowi węgierskie- 


mu szczere życzenia dalszych 
sukcesów w jego marszu do 
socjalizmu, 

(ab) 


w sali konferencyjnej 
Zwikzku Samopomocy Chłop- 
skiej odbył się egzamin do 
Konserwatorium Warszawskie 
go. Różnił się on pod wielo- 
ma względami od zwykłych 
egzaminów, jakie odbywają 
się w cichych, odosobnionych 
pomieszczeniach MKonserwato- 
rium. 

Egzzminowano pierwszy raz 
w historii Polski innych niż 
tradycyjnie dotąd kamdyda- 
tów na słuchaczy Konserwa- 
torium — synów robotników 
i chłopów, przeważnie z ma- 
łych, parohektarowych gosno- 
darstw, z różnych stron nasze 
go kraju. Zgłosiło sis ich oko- 
ło dwóch tysiecy. 

Jako pierwszy występuje 
pianista, 18-letni Jan Kaniew 
ski, ze wsi Wola Niechcicka 
Stara w pow. piotrkowskim. 
Jest synem b. robotnika rol- 
nego, który otrzymał gospo- 
darstwo z reformy rolnej. Pół 
roku temu zabrał się do ary 
na pianinie. 

Po wykonaniu swojego nu- 
meru egzaminacyjnego mówi 
nam o wielkim zamiłowaniu 
do muzyki, a zwłaszcza gry 
fortepianowej. Pragnie kształ 
cić się, Wie, że państwo lu- 
dowe da mu tę możliwość, o 
jakiej nie mógłby nawet pęzed 
wojną marzyć. 


Nr. 34 


Jankowie - Muzykanci 


kształcą się w Konserwatorium 
Warszawskim 


Władysław Piekarski z Ku» 
tna gra już na skrzypcach ód 
dwu lat. Może dlatego łatwiej 
mu wykonać poważny „Ró- 
mans* z drugiego koncertu 
Wieniawskiego. Ten młody 
chłopak o subtelnej twarzy í 
dużych zamyślonych niebies- 
kich oczach, jest żywym uoso 
bieniem _ sienkiewiczowskiego 
„Janka Muzykanta“ z tą tyl- 
ko różnicą, że „Władek muzy= 
kant“ otrzyma możliwość stu 
diowania gry skrzypcowej u 
najlepszych profesorów w pań 
stwie I mieszkanie w  bursie 
Konserwatorium, 

Każdy z młodych talentów, 
który występuje na tym pu- 
blicznym egzaminie, jest rewe 
lacją w swoim rodzaju., Jed- 
nak bezsprzecznie największą, 
jest tenor Mieczysław Dzierża 
nowski, syn górnika, reemi- 
grant z Francji. Ten kilkuna= 
stoletni ckłopał, jak twierdzą 
fachowcy, Jest urodzonym 
śpiewakiem o wspaniale zapo 
wiadającym się tenorze lirycz 


nym. Poza doskonale ustawio- 
nym głosem, posiada Dzierża- 
nowski prawdziwe zacięcie 
śpiewacze. Profesorowie Kon- 
serwatorium Warszawskiego 
będą mieli wdzięczne zadanie 
wyszkolenia tego talentu na 
wielkiego śpiewaka. 
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„Wtorki” stachanowskie 


Popularyzacia doświadczeń przodowników pracy Związku Radzieckiego 


Rok temu w Moskwie od- 
był się pierwszy „wtor æ sta- 
chanowski*, zorganizowany 
przez redakcję gazety „Trud“ 
wspólnie z Ministerstwem 
Lekkiego Przemysłu ZSRR i z 
Centralnym Komitetem Związ 
ku Zawodowego Robotników 
Przemysłu Skórzanego i O- 
buwianego, © 

Podczas pierwszego „wtor- 
ku stachanowskiego*  najle- 
psza krojczyni fabryki „Burie 
wiestnik*, Maria Lewczenko. 
opowiedziałą zebranym 0 
swych metodach pracy, Wy- 
pełniając w ciągu jednej zmia 
ny po dwie normy, w ciągu 
roku zaoszczędziła ona 130 
tys. decymetrów  kwadrato= 
wych skóry. Z materiału, za= 
oszczędzonego przez krojczy= 
nię fabryka uszyła dodatko= 
wo około 5 tys. par obuwia, 
Maria Lewczenko nie tylko 
pądzieliła się swym doświad- 
czeniem, ale zademonstrowa- 
ła również poglądowo rowe 
racjonalne metody przykra- 
wania skóry, 

W ten sposób zapoczątiso= 
wano nową, nader skuteczną 
formę międzyfabrycznej wy- 


miany doświadczeń  stacha- 
nowskich. Od tej pory gaze- 
ta organizuje čo wtorek Ze- 
brania nowatorów produkcji, 
którzy spotykają się ze swy- 
mi kolegami po fachu, z maj- 
strami, technalogami, kiero- 
wnikami wydziałów | przed- 
siębiorstw, oraz pracownika- 
mi naukowymi. 

W ciągu ubiegłego roku re- 
dakcja gazety „Trud“ zorzgani 
zowała 100 „wtorków stacha- 
nowskich.  . i 

ogółem na „wtorkach sta- 
chanowskich” wygłosito re- 
feraty 99 osób: metalowców, 
górników, hutników, róbotni= 
ków budowlanych, włóknia” 
rzy itd, Na „wtorkach'* obec= 
nych było około 34 tys. robot 
hików, majstrów, pracowników 
inżynieryjno - technicznych | 
naukowych. 

Wykłady swe stachanowcy 
z reguły ilustrują demonstra- 
cją metod produkcyjnych, wo 
bec czego zebrani mogą się 
na własne oczy przekonać 0 
ich skuteczności. 

"Podczas dyskusj! nad refe- 
ratami zebrani dzielą sie 
swym własnym  doświadcze- 


Książki. o Chinach 


liści grabią naród według zasa: 
dy: „Tanio kupić — drogo sprze 
duf'*, „Cztery rodziny'* kłania 
ły się nisko imperialistom ama 
rykańskim, pomagając im prze 
kształcić Chiny na monopolisty 
czny rynek USA, Dzięki wysił 
kom i staraniom „czteróch ro 
dzin**, Chiny stały się kolonią 
amerykańską, s 

Człónkowie „czterech rodzin‘* 
è} zarazem wielkimi posiada: 
czami ziemskimi į zagorzałymi 
obrońcami  fendalnego ustroju 
rólńego. Są oni też największy 
mi lichwiarzami w kraju, ich 
banki dysponują prawie połową 
krajowego kredytu, Omi też 
„kontrolwią'* firmy wydawnicze 
kann, rozgłośnie radiowe. 


" Autor wymienia pięciu + po. 
śród najbardziej  rożrzutnych 
cesarzy chińskich i dowodzi, 


ża nawet im nia przysżłoby dò 
głowy otaczać się takim prze: 
pychem, w jakim żyje kuomia. 
turmowska klika, „Ten ohydny 
reżim — pisze Czeńg + Bo „ Da 
-= jest zupełnie izolowany úd 
narodu. I żeby nie wiem, jak 
tè „cztery rodziny'* zginały 
grzbiet przed zagraniczną reak 
cja nie będą mogły, w osta- 
tecznym  rachinku, wytrzymać 
potężnego  cioslu,+* który przy. 
wróci życie narodowi chińskie- 


mt. Zwycięstwo ludu jest nie. 
unikuiońe'', 
. * a 

Nsiążka dwóch publicystów 
amerykańskich — T. White'a 
i E, Jacoby'ego p. ti „Piorun 
w Chinach'* możć służyć jako 
uznpełnienie sprawy: poprzednio 
mówionej. Bardzo olckawe sq 
stronice, malujące otoczenie 
Czang = Kni - Szeka, ludzi, 
którzy myślą jedynia o włas. 
nym wzbogaceniu się i nienawi 
dzą wego narodu. Kuomintan. 
gowski minister oświecenia gB: 
panit o uniwersytety młodymi 
faszystami swojskiego  chown, 
którzy zajmują się maszerowa- 
niem, a nie nanką, i terroryzu- 
ja swoich profesorów. Minister 
finansów puścił w obieg astro- 
nomiczne ilości pieniędzy pi- 
pierowych, zapewniając przy 
tym, że „o inflacji nie może 
być mowy''.  Ministór  sprrw 
wojskowych bez żenady brał 
grube dapówki; wymieniano 
otwarcie sume, jaką należało 
zapłacić, aby otrzymać stano. 
wisko dowódcy pułku, 

Wstrząsające wrażenie czy- 
rią 
FHennan w r. 1943. Lmdność kar 
rita mię korą drzewną i liśćmi, 
a poborey podatkowi zabierali 
ostatni worek ziarna, przezna 


opisy głodu w prowincji 


jTatyczne 


czoiego na zasiewy, „Co się ty 
czy urzędników * — piszą mi- 
torzy książki — na ich stola 
zawsze były świeże białe butki 
i mięso''., Spośród 20 milionów 
ludności tej prowincji, z głodn 
i chorób wymatrło 3 miliony. 

Między gonerałami Kuomin. 
tangu stale dochodzi do kłótni 
i awantur o podział łupów, co 
wywołuje klęski na froncie, 

Antorzy książki  przeciwstać 
winją troskę komunistów 6 ii- 
teresy ludu — antfeludowym 
poczynaniom Kuomintangu. Lu. 
dzie, którzy byli na ohszaracn 
wyzwolonych twierdzą, że „prz 
nieśń się jak gdyby z krainy 
ucisku do krainy światła i wol. 
róści'*„, lmd pomaga Armii 
Demokratycznej,  biorge udział 
w partyzantce nawet w najbar- 
dziej niesprzyjających okoliša. 
pościąch. Podczas wojny z Jà- 
penig generałowie Czang Kai. 
Szeka, organizowali blokadę 
okręgów zajętych przez wójska 
ludowe i utrzymywali stałe kon 
syachty z mianowańcami japoń 
skimi. 

White i Jacoby są publicysta 
mi burżuazyjnymi, nie dali 
więć w gwej książce petae- 
go obrazu walkf o nowe, demo: 
Chiny, prowadzone 
pod wodzą partii komunistycze 


z 


niem. «Wtorki stachanow= 
skie" stanowią więc pewnega 
rodzaju szkołe, której przed- 
miotem studiów jest rozwój 
i krzewienie najlepszych me- 
tod pracy. 

Liczne referaty stachanow- 
tów o swych  doświadcze- 
niach, ich inicjatywa twór- 
cza, Świadczą 0 znacznym 
wzroście poziomu kultury 
technicznej klasy robotniczej 
ZSRR, świadczą o procesie 
stopniowego zacierania się 
różnic między pracą fizyczną 
i umysłową. 

Towarzysz Stalin uczy, że: 

„Współzawodnictwo  socja-= 
listyczne oparte jest na za- 
sadzie koleżeńskiej pomocy 
przodujących robotników 
swym pozostającym w tyle to 
warzyszom w celu osiągnię- 
cia ogólnego rozwoju. Konku- 
rencja głosi: tych. którzy nie 


mogą dotrzymać kroku nale- 
ży dobić, aby w ten sposób 
ugruntować swe panowanie. 
Współzawodnictwo socjali- 
styczne głosi: jedni pracują 
źle, drudzy dobrze, trzeci jesz 
cze lepiej, staraj się dogonić 
najlepszych 1 przyczynić się 
do ogólnego wzrostu produle- 
(ra) Prodi 

Stachanowcy postępują w 
myśl wskazówek towarzysza 
Stalina, w myśl wskazówek 
partii bolszewickiej. Gdy któ- 
ryś z nich osiągnie sukces, 
uważa za swój obowiązek, za 
sprawę honoru, opowiedzieć o 
swych metodach pracy i po- 
móc pozostającym w tyle. 


Pierwsze „wtorki stachanow 
skie“ odegrały doniosłą rolę 
w dziedzinie popularyzacji 
przodujących metod pracy w. 
wielu gałęziach przemysłu. 


Wieści z ZSRR 


WIĘCEJ PAPIERU 
W liście do Stalina robotni 
cy przemysłu panierniczego 
kombinatu _ balachnińskiego 


naj. Bola imperializmu amery- 
keńskiego zostałą  stuszówana, 
ekspansjonizm amerykański — 
przedstawiony jako snrnwa osób 
i grup prywatnych. Historyczne 
dygresje autorów sę przeważnie 
powierzchowne i fałszywe, A TOZ 
ważania tóoretyczyie nie wyda- 
dzą się nam z pewnością prze: 
konywujące, Ale fakty, przy. 
toczone w tej książce, "nówia 
same za siebie, są i ciekawe i 
ponczająco. 

Omówione wyżej książki — 
mimo. świeżej ich daty — aale 
ża dziś już w pewnym sensie da 
bezpówrotnie minionej przesz: 
tości. Wiemy, że pod ciosatai 
Armii Ludowej wali się w gru- 
zy zmutszały gmach rządów 
kuomintangowskich, że ich b. 
sza Czang « Kai - Szok jest 
już tylko politycznym nieboszu 
czykiem, ża  knomintangowska 
kl'ka, porzucona w duisch kle- 
ski przez zamorskich „opieku. 
nów'*, zmuszóna byłą wszcząć 
rozmowy  kapitulacyjne z do- 
wództwem Armił Ludówej i 
Partią Komunistyczną, Ale 
książki, o których tu piszemy, 
zachowują wmitość, jako źródła 
do póznania tych przyczyn i 
przesłanek polityczno - spółeez. 
nych, które z żelazną siłą kon. 
sekwencji  uwarunkowały zwy: 
cięstwo chińskiej demokracji 
i- ostateczną klaske kuomin- 
tangowskiej dyktatury. * B. D, 


(obwód kujbyszewski) zobo= 
wiązali się do zwiększenia w 
1949 roku produkcji papieru 
6 12.700 ton w stosunku do ro 
ku ubiegłego. Zobowiązali się 
oni również do przedtermino- 
wego wykonania czwartego ro 
ku pigciolatki, do wyproduko- 
wania 4 tysięcy ton papieru 
ponad plan oraz do ponadpla 
nowego obniżenia. kosztów 
własnych produkcji o 1 


lion rubli, 


ROZBUDOWA METRA 
MOSKIEWSKIEGO 

Za wydajną pracę, przy 
budowie nowej linii mo- 
skiewskiego metra „Bolszo- 
je koleo* w czwartym kwar- 
tale roku ubiegłego załoga 
budowy metra otrzymała 
przechodni czerwony sztan- 
dar Rady Ministrów ZSRR 
i pierwszą nagrodę. Zakoń- 
czóno budowę konstrukcji 
wszystkich sześciu stacji 
pierwszego ódcinka linii o- 
kólnej. Kończy się budowę 
ostatnich 1.500 metrów tu- 
neli odcinkowych. Podziem= 
ne salei westybule wykłada 
się marmurem i granitem. 
Założono już mechanizmy 
26 eskalatorów. W najbliż< 
szych dniach rozpócznie się 
układanie szyr 


mi- 


] 


be 


„frekwencja członków 


Nr. 


Myr Jon Kotowski 


Akcia oszczędnościowa 
przemyśle włókienniczym pi 
1948 r. przybrała nowe formy. 
Z dotychczasowej akcji niepla 
nowanej przerodziła się w ak 
cję planową, Po raz pierwszy 
w r. 1948 opracowano plan 
oszczędnościowy, wyznaczając 
zakłądom pracy plan į kie- 
runki akcji oszczędnościowej. 

Plan oszczędnościowy na 
rok 1948 opracowano w opat- 
ciu o cyfry planu finansowo: 
gospodarczego i jako główne 
cele akcji oszczędnościowe) 
postanowiono: zmniejszyć pla 
nowane koszty produkcji, 
zwiększyć planowane przycho 
dy za sprzedane wyroby gô- 
towe (przez podniesienie ja- 
kości tych wyrobów oraz 
przez zwiększenie wydajności 
pracy na drodze usprawnienia 
procesów produkcyjnych), 

Plan oszczędnościowy prze- 
mystu włókienniczego na rok 
1848 przewidywał  osiągnie- 
cie oszczędności w kwocie 
przeszło 10 miliardów zł. z 
eżeqgo przypadał, ną oszczęd- 
ności na kosztach materiało- 
wych 35. miliarda zł, a na 
oszczędności na innych kosz- 
tach produkcii oraz na zwięk 


szeńniu przychodów  przedsię- 
biorstw przez podniesienie ja- 
kości wyrobów gotowych 1 
zwiększenie wydajności pracy, 
54 pół mld. zł. 

Brak jeszcze dokładnych da 
nych z wykonania planu osz 
czędnościowego, za cały rok 
1948, Rozporządzamy jedynie 
cyframi za okres trzech kwar 
tałów ubiegłego roku. Dotych 
czasowe dane pozwalają jed- 
nak twierdzić, że plan oszcze- 
dnościowy za rok 1948 został 
wykonany z nadwyżką. 

Na zaplanowane na cały rok 
1948 oszczędności na kosztach 
materiałowych w sumie 35 
mld, zł. — przemysł włókien- 
niczy zaoszczędził w okresie 
3-ch kwartałów ub. r. 5 mi- 
liardów zł. a na zaplanowane 
oszczędności na innych kosz- 
tach produkcji oraz na zw/ek 
szeniu wydainości pracy i ðo 
prawie jakości wtrcbów g0- 
towych w sumie 55 mid zb, 
zacszczędzono 3,2 mid. zł. 

Tak wysokie oszczędności 
udała się uzyskać przemysło: 
w: włókienniczemu dzieki 
wzmożeniu dyscypliny pracv. 
Wzmożenie dyscyp'nv nracv. 
dające się zachserwować w 


zakładach pracy wyraziły się 
w formie zmniejszenia wskaż 
nika ruchu pracowników, ti. 
procentu zwolnionych i przy- 
jętych łącznie w- stosunku da 
ogółu zatudn” onych w danym 
miesiącu. 

Jeśli jeszcze w miesiącu łu- 
tym ub, roku wskaźnik rucnu 
pracown ków wyrażał się cy- 
frą 10,22, to już w maju 
spadł do 6.13 | w dalszych 
miesiacach tegoż roku utrzy- 
mywał się na poziomie, Pra- 
cownik coraz rzadziej zmienia 
mejsce pracy, przywiązuje 
się do swego zakładu i poprz 
wia swoie wyniki pracy, d> 
sknnalac się w swam zawo- 
dzie. Oczywiście, zw ekszenie 
dyscypliny pracy osiągnięte 
nie na drodze siosowania ry- 
zorów do pracowników, ale 
fa drodze wychowania i u- 
swiadam'ania pobrzez Rady 
zakladowe. kołą partyjna į dy 
rskcje zakładów. 

Wzmożenie dyszypliny pra- 
cy wyraził sie również w po 
stac! należytego į oszczędnego 
wvkorzvs'śnia surowców i ma 
teriałów pomocniczych rraz w 
formie troskliweso obchodze- 
ma się z narzędziami | urzą- 


Spółdzielcy powoług Komitety Sklepowe 


W dniu 31 ub. m. Powszech. 
na Spółdzielnia Spożywców roz 


kamprnnii 


wyborczej 
vazal wzięły kobiety, 


poważwy 
Stanowią 


poczęła kampanię wyborczą 40 nne wprawdzie 62 procent ogó. 
Ronitetów Sklepowych, Niemallli członków PSS-u, jednak "do 


do końca lutego codziennie »1.| 


bywać się Lędą zobrania człon 
ków spółdzielni, na których jw 
wyłane zostanę do życia Koni-| 
tets Członkowskie Do zadań 
tych Komitetów należeć będzie 
koutrola i opieka nad poszcze. 
gólnymi spółdzielczymi punkta 
mi sprzedaży, (i to zarówno w 


eklopach AOC, jak i 
brar żowych. 

Kalendarzyk e? żos'nł 
tat opracowany, że  każdezo 
dunia w kilkunastu punktach 


miita w oddanych R, ten cel 
lokalach odbywają się  zębra- 


„nia wyborcze. Na ogół zebrania 


się dużą 
spółdziel. 
ni, w myśl iuh własnych zrozu 
niałych interesów. 


te powinny cieszyć 


Wszystkie zebrania wyborcze 
tanią ustalony jrdnolity porzą- 
dek dzienny. Składa się nań 
aywuwozdanie z działalności Po 
wszechnej Spółdzielni Spóżyw. 
ców za rok 48, sprawozdanie 
ustępujących komitetów skle- 
powych, dyskusja nad spraiwoz 
daninmi i wreszcie wybory 09- 
wych władz. 

Na podkreślenie  zasługnić 
fskt, że w obećnie prowadzonej 


| pie cewek handlowych. 


riedurena na ogół słabo intere 
stwały rie one  działalnościa 
(Sp dzielni i poszczególnych jej 


Obecnie większość zespołów 
wyhorczych stanowią kobiety, 
zarówno gospodynie domowe: 
jak i kobiety pracujące. Dzięki 
temu też i dyskusja na zebras 


wach tócza się w okół zagadnioń 
najbliższych kobietom — odbior]; 
tzriliiom sklepów  spożywezywh 
Wskazuje się na potrzebę jak 
najlepszego zaońatrzenia skte- 
pów w artykuły wszelkiegó TO= 
zajn, pornsza sprawę obfitsze- 
m zaopatrzenia sklepów w masła 
suge. ocet itp. Omawia zagadnie 
nie właściwej, sprężystej. obsłu 
gi klienta i czystości sklepu. 

Ze złożonych sprawozdań ko 
ritetów sklepowych wynika, 
że ich członkowie mimo. iż na- 
czół interesowali się działalnoś 
cią sklepów, oddanych ich pie. 
czę, na ogół stosunkowo malo 
careu poświęcali na zebrania, 
Fizy tym, rzecz charakterysty: 
czyn, w działaniu dotychczaso. 
wych KS najlepsze wyniki da 
wała praca kobiet, gospodyń 
domowych, Wynikało to z faktu 
że mają one jnko klientki sta 
ły kontakt ze sklepem, w któ- 
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Rozbudowa sieci wodociągowej w Łodzi 


Nowe rurociągi zabezpieczą nieprzer- 
wany dopływ wody 


W. ciągu roku bieżącego 
Miejski Wydział Wodociągów 
wykona szereg prac inwesty- 
cyjnych, które staną się pod. 
stawa do dalszej rozbudowy 
sieci wodociągowej w pozba- 
wionych wody dzielnicach 
Łodzi. 

w chwili obecnej woda łódz 
ka płynie jednym  rurocią- 
giem, idącym od zbiornika na 
Stokach poprzez ulice Nowot 
ki i Zagajnikówą. Gdyby rura 
ta pękła, przed miastem sta- 
nęłoby niebezpieczeństwo cał 
kowitego braku wody. Chcąc 
więc uniknąć tych komplika. 
cji, Wydział Wodociągów prze 
prowadzi kosztem kilkudzie- 
sięciu milionów złotych drugi 
rurociąg, idący od Stoków po 
przez ulice Narutowicza dv 
Zagajnikowej, Oba rurociąą: 
bedą działały równolegle i bo 
zwolą uniknąć niebezpieczeń- 
etwa, wynikającego z przerw 
w zacpatrywaniu miasta w 
wodę. 

Druga kapitalna inwestycja 
= kosztem przeszły 100 milio 
nów złotych — to przeprows 
dzenie linii wodociągowej e 
dużaj średnicy, a wiec zapew 
niającej większy dopływ wao- 


dy = w południowej dziejn» 
cy miasta. Rurociąq ten be- 
dzie ułożony ulicami Armi 
Czerwonej do Przędzalniane!, 
dzlej — Fabryczną, Abramow 
skiego, Brzeźną do Piotrkow- 
skiej, Ulicami tymi będą rów 
nież szły dwa równoległe ru 
rociągi, co w następnym 
etąpie rozbudowy sieci wodo 
cągowej pozwoli na przepi 
wadzenie rozgałęzień we 
wnatrz czworoboku, zamknię 
lego wyżej wymienionymi 
ulicami. 

Dodatkową poza planem ne 
rok bieżący Wydział Wodo: 
cągów już obecnie przystąp 
do doprowadzenia siócy wódo* 
ciągowej do budującej się ha 
li sportowej przy ul. Skórup- 
ki, 

Z inicjatywy Wydziału Wa 
dóciągów opracowany został 


rówiież plan dostarczania wą 
dy na Stoki Dolne ze studni, 
która się tam znajduje, Koszt 
przeprowadzenia tych instala 
ci pokryje Wydział Wodocią- 
qów wespół z instytuciam:, 
których pracownicy 
ia na Stokach. 

Gm. 2) 


rym piastują mandat członku 
Kemitetu Sklepowego i z tego 
względu najgruntowniej są z0- 
Meutowane we wszystkich bro- 
kuch ł niedocięgnięniach, inkie 
wykazuje praca samej spółdzio] 
uzoj placówki handlowej. 

Z zadowoleniem  stwierdrić 
należy, że ta dodatnia rola, jf- 
ką spełninją kobiety w ramach 
komitetów 
stała _— pozytywnie oceniona 
preez kierownictwo Powszech. 
nej Spółdzielni Spożywców orkz 
przez poszczególne zebrania wy 
boreże. Na zgłoszonych listach 
kandydatów kobiety sę licznie 
rejręzentowane, Jest to rękoj: 
mia. że w bieżącym roku ko- 
ustety członkowskie, powoływa 
ue do życia przy Epożywczych 
i tranżowych sklepach „PSN, 
pracować będą aktywnie z po- 
żyśkiem nie tylko dla członków 
odbiorców tych placówek han* 
dlrwych, ale i z korzyścią dla 
Powszechnej Spółdzielni Spoży- 
wećw, 


szonej 


członkowskich, zo, 


dzeniami fabrycznymi, 

O należytym | oszczędnym 
wykorzystaniu surowca świaa 
czą dane wzięte dla przykładu 
z przemysłu włókien sztucz- 
nych, Dła wyprodukowania 
tejże samej jednoskti gotowe 
go wyrobu zużycie surowcs 
kształtowało się w porówna: 


niu Z miesiącem styczniem 
1948 r. następująco: styczeń 
100, luty 92,2, marzec 92,1, 


kwieceń 91,5 itd. 

Zakłady przemysłu  bawzei- 
nianego uzyskały oszczędności 
na kosztach materiałowych 
przez zwiększenie wyprzędu 
oraz przez zmniejszenie odpad 
ków, zakłady przemysłu wet 
nianego przez zwiększenie wy 
przędu oraz.przez lepsż sorto 
wańie surowca, wreszcie za- 
kłady przemysłu włókien łyka 
wych przez wyrugowanie nad 
waż, tkanin, (co wybitnie 
zmniejszyło Mość zużywanego 
do produkcji tkanin surowca. 

Dzięki rozwijającemu się 
współzawodnictwu į wielo- 
warsztatowości wyb tnie zwię 
kszyła sę wydajność przepra 
cowanej robotnikogodziny, co 
pozwoliła uruchomić większą 
ilość mdszyn przy niepowiek 
obsadzię personalnej. 
Dzięki współzawodnictwu pra 
cy pracowników  przędzalń 
już w Msiopadzie 1947 r. zit- 
kwidowańy całkowicie w prze 
dzalniach bawełnianych pra- 
cę prządek na jednei stronie. 
Ilość obsługujących dwie siro 
ny stale maleje, wzrasta na- 
tomiast ustawicznie ilość przą 
dek obsługujących cztery 
strony, * 

Dzięki  wśspółzawodnictwu 
pracy pracowników tkalni w 
przemyśle bawełnianym ma- 
leje z miesiąca na miesiąc 
ilość tkaczy obsługujących 
dwa krosna, zwiększa się nā- 
tomiast ilość (kaczy wielowa!- 
sztatowców, 

Klasa robotnicza rozumie, 
że droga do dobrobytu prowa 
dzi przez zwiększenie wydaj- 
mości pracy į przez oszczędne 
gcspodarowanie  materiałam 
w procesach produkcyjnych 
Nie nie może się za tym znisz 
czyć, wszystko musi być wy- 
korzystane i w żadnym wy 
padku nie możemy Sobie po 
zwolć na marnotrawstwo m= 
teriałów i tząsu, gdyż dzia 
wszelka strata jest Bprawą 
ogółu. 


Str. B. 


Z WRO 


tacka tu w 51 pokojach 200 siu 
dentek. 


Przy Alejach Kościuszki 
w Łodzi wznosi się okazaly 1 


Łódzki Mie 


w 


Dom Akademicki. 


Pe 6 osób w jednym pokoju|jzazwycznj nezą się w ceypial. 
— to trochę za ciasno, ale stu|riach -= przy małych stolikach, 
deitki nie przejmują się — i 


Na. 


świetlna jest również ciasna 


Za miesięczny pobyt w Domu 


— posiada bowiem tylka *%9|Akndemiekim płaci się 200 złą 


krzeseł. Stanowczo za mato, tzor Ulgowe wyżywienia kosz 
Studentki jednak nie tracą na tuje "2000 zł miesięcznie — nor 
diet, mape -4000.—, 


Dobry i zły styl pracy majst 


Jak poważną rolę odgrywa 
w produkcji majster wie każ 
dy pracownik fabryczny I każ 
dy, kto kiedykolwiek miał z fa 
bryką do czynienia, Że od 
maistra zależy w dużej mie- 
rze zarobek robotnika — rów 
nież nie ulega żadnej wątpii 
wości Różni bywają majstro 
wie, lecz zbyt uprościlibyśmy 
zagadnienie. gdybyśmy chcie.i 
zamknąć je w ramach pkres- 
lenia, - dobry majster — zły 
majster. Należałoby raczej za 
dać pytanie: na czym polega 
„dobroć” lub „niedobroć* ma! 
stra? 

Bardzo ciekawe światło rzu 
ca ma to zagadnienie jeden z 
artykulów czasopisma sò- 
wieckiego „Przemysł Włóklen 
niczy* Autor, 'A, F. Pot:a- 
galow, przeprowadza w nm 
analize borównawczą systemu 
pracy dwóch kobiet, majstrów 
tkackich Twanowozniesieńskiej 
Manufaktury, towarzyszek Sa 
marinej t Sokołowej. 


Tow. Samarin — tn młoda 
tkaczka, wysumięta na stano- 
wisko majstra w czasie wof- 
ny. gdy mężczyźni byli na 
froncie, Zespół jej składalący 
sie również z młodzieży, ob. 
sługuje 6 krasien i należy do 
pizadujących w fabryce, zaró- 
wno pod względem ilości pro- 
dukcji. jak też i jej jakości. 

Partia majstra  Sokołowej 
natomiast obejmuje g 10 kru- 
sien mniej, lecz daleko jej do 
przodujących. 

Dlaczego? 


Bo majster Sokołowa % 
przeciwieństwie dò Samarinej 
nie potrafiła stworzyć sobie 


mieszka |$lmowiedniego stylu pracy. 


Mów: 6 tym lasno przepro 
wadzona z clhironmometrem w 


reku analiza dńla pracy jed- 
nej i drugiej, Samarina na- 
prawiła w ciągu tego dnia 29 
krosien i co jest przy tym cie 
kawe, 20 £ nich naprawiła 
tylko jeden raz. 5 krosien po 
dwa razy i tylko 4 krosna 
więcej niż po dwa razy: To 
ostatnie miało miejsce wtedy, 
gdy. chodziło o naprawę po 
ważniejszą lub też, gdy ją 
wśród roboty odwoływał jakiś 
inny tkacz, (Tow. Samarina 
reaguje natychmiast na kaz- 
de wezwanie). 

"ow. majster Sokołowa na- 
prawita 24 krosna, ale zaled- 
wie 6 z nich po jednym razie, 
a wiece: niż po cztery razy 
aż 11 krosien, w tym niektó- 
re po sześć, siedem „a nawet 
I2 razy! 

Jaka była tego przyczyna? 
Bo tow, Sokołowa naprawiała 
krosna n'edbale na skutek 
czego slawąło ob^ po kilku 
minutach, a paza tym docho- 
dziła ona z reguły do tkacza. 
który ją Wołał 1 ograniczała 
się do usunięcia jedneqo tyl 
ko defektu, nie sprawdzając 
przy okazji krosna ze wszyst 
kich stron, tak, jak to czyni 
ta Samarinąy 

Ta ostatnia poświęca sporo 
czasu” zapobieganiu, by kro$- 
ha słę nie psuły (poświęca na 
to.25 procent swego dnia ro- 
baczegó) oraz pouczaniu tka 
czy (Ma te zużywa 7 procent 
dnia roboczego), Kontroluje 
mna stale tan krosien, nie 
czekając. aż tkacz ją wezwie. 

Kontrolę swą zaczyna  Sa- 
marina od tkaniny, potem 
przechadzi do sprawdzania 
czółenka i temu właśnie po- 
świeca najwięcej uwagi, We- 
dług stanu czólenka można 
przęcież od razu się zoriento- 


wać, czy mechanizm bicia nie|na zły stan krosien, jali Zo- 
szwankuje, od stanu również|stawia poprzednia zmiana. 
czółenka zależy w dużej miejl w tym wypadku bardzo wie, 
rze częstotliwońć zrywu osno»| le zależy od majstra: 
Wy: I znów na przykładzie Sa- 
Spokojna, wydajna praca | marinej widzimy wyrażźnić, że 
tkacza zależy w dużej mierzeji w tym wypadku bardzo 
od starannego zakładana o0s-|wiele może zrobić majsier, Sa 
nów, Aby osnowa była dobrze| marina, kończąc swą pracę 


założona, należy wyrównać|nie zostawia swych krosien 
prawidłowo nicielnicę, dobrze| pa wole boską” Razem ze 
ustawić przewai, prawidłowo |swym „zmianowym” obchodzi 
odregulować przesmyk — itp-| ona partię, razem z nim kon- 
U Samarinej prawie nizdy| troluje stam krosien, osnów, 
nie zdarzają się wypadki wbi|sząfki narzędziowej. a gdy 
cia czółenka, a to dlatego, że |tyzeba, zostaje dłużej, by do- 
mechaniczna płocha wypado- | kończyć rozpoczętą "naprawę 
wa jest zawsze dobrze usta- | krosna. 

wiona, że kontroluje ona re-| Wszyscy trzej „zmianow!”* 


gularnie stan qońcófy, bija- 
ków, mimośrodów, bitia, pas 
ków, sznurków itp, 

Tow. Sokołowa  naprawom 
zapobiegawczym i kolejne! 
kontroli krosien poświęca bar 
dzo mało czasu, A pouczan (| współpracy są bardzo poważ 
tkaczy w ogóle nic, za to 8ine, gdyż majstrowie j ich ze» 
i pół procent jei dnia robocze | spoty nie tylko nie musza wypi 
(ja pozostają niewykorzystana jać piwó, TAWaZONAKO przez 
to znaczy, że między jednym |swoje „zmiany“, lecz na ad 
wołaniem  Ikacza a drugim.| wrót — dbają o siebie wza- 
siedzi ona bezczynnie. jemnie 1 korzystają ze wspól 

Oczywiście, że taki sty! praļ| nego doświadczenia 
cy majstra odbija sie fatalnie] Warto, by a tym doświadcze 
na jej . zespole.  Zrywność|niu majstrów z Twanowoznie 
osńowy jest U niej bardzo |sieńskiej Manufaktury pamie- 
wielka, aqdyż to jest wynikiem tali i nasi majstrowie. szcze- 
złego stanu czńłenek, zbyt|gólnie zań ci, którzy biorą u= 
nisko na bidło opuszczonego dział w ruchu współzawodni- 
przesmyka, krzywą nastawio-| otwa pracy. Może warto by 
nych nicielnie, nieprawidłowo| była by nasi majstrowie 
ustalonego przewału, Czeste | zorganizowali między sobi 
sa również wypadk' wbicia| współzawodnictwo zespołowe 
czółenek, gdyż mechanizmy obejmujące właśnie majstrów 
zapobiegawcze nie są uregu- | obshut Kuah na zmiany jed- 

. y z naszeg rta- ażdym r razie warto 
śnego tódzkiego  dośwładcze-| nasi majstrowie akoa si 
nia, tkacze skarżą się często|z doświadczeniem swych s0- 
— | najczęściej mają rację — wieckich kolezów 


majstrowie analizują wspólnie 
i w sposób rzeczowy pracę 
partii ı żądają nd siebie wza 
jemnie, by partia pozostawia 
na była w porządku 
Rezultaty tej knleżeńskiej 


„Białe czapki” u siebie 


Akcja OSZCZĘUNOŚCIOWA w przemyśle włókienniczym g 
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Ofensywa szkoleniowa 


Począwszy od koła ZMP. aż| 
do najwyższej instancji nasze | 
go Związku wre praca szko | 
leniowa | samokształceniowa | 
Za pomocą pogadanek — w 
ramach masowego wychowa- | 
na — zapoznaje się członków 
z najistotniejszymi zmianami 
zachodzącymi w Polsce ij na 
świecie. 


Koła szkolne ZMP objęte 
są od stycznia również szko- 
leniem ideowo politycznym, 
gdzie zapoznawać się będą z 
zasadniczymi podstawami mar 
ksizmu-len'nizmu, 

Dla aktywistów obok wcza 
sokursów organizowane są kil 
kutygodniowe ideologiczne 
kursy wieczorowe ZMP. Celem 
ich jest danie aktyw/ście pod 
staw teoretycznych dla jego 
pracy praktycznej, A 


Od stycznia 


r. kadry organizacyjne (pra- 
cownicy polityczni, prezydia i 
Zarządy ZMP oraz komendy 
SP i komendy ZHP) objęte są 
samokszialceniem mającym na 
celu podniesienie poziomu tide 
owego naszych kadr przez 
zaznajomienie — w oparciu o 
naukę marksizmu-len nizmu z 
drogą ı kierunkiem rozwojo- 
wym Polski Ludowej oraz ro. 
lą jaką ma wypełnić w tym 
marszu ZMP. 


w województwie łódzkim 
obok masowego wychowania, 
które obejmuje swym zasię- 
gem prawie wszrstkie koła 
bardzo poważną rolę odzry- 
wa akcja kursów ideologicz- 
nych ZMP, urządzanych przez 
Zarządy Powiatowe ZMP, 


Akcia ideologicznych Kur- 


wiatów 1 miast „wydzielonych. 
Na ku:sach tych jest około 
1100 słuchaczy. „Z wybijają- 
cych się ośrodków należy wy 
różnić m, P*o'rków, k*óre na 
2 kursach ideologicznych szko 
li około 150 słuchaczy, Skler. 


niewieeę, gdzie słuchaczy jes* 


około 150, Radom*ko ze 120 
słuchaczami į Tomaszów z 3 
kursami, 

Wykładają na kursach czo 
łowi aktywiści, prelegenci 
partyjni jį nauczyciele 'szkół 
średnich Według relacji Za- 
rządów Powiatowych ji Miej- 
skich kursy ideologiczne cie- 
szą się popularnością i olbrzy 
mim zainteresowaniem mto- 
dzieży świadczy o tym 
stale wzrastająca liczba ucze 
stników i nowych ośrodków. 


Zarząd Wojewódzki przysy.- 


W styczniu wyszła pierwsza; 


seria 25 kompletów po 20 to 
mów z zakresu wiedzy mark- 
sistowsko-leninowskiej, 

W Łowiczu, Wieluniu i To 
maszowie zakończono już 
pierwszy kurs, Wieczorowe 
kursy ideologiczne są bazą, 
w której przygotowuje się u- 
świadomiony aktyw ZMP, Ak 
tyw ten musi zużytkować zdo 
bytą wiedzę w pracy wśród 
swoich kolegów ma kołach. 
w pracy nad wychowaniem 
młodego pokolenia polskiego. 

J. Kielan 


Z notatnika 


Akademie i uroczystości f 

Dla uczczenia rocznicy 
śmierc: Len'na, wielkiego bo- 
jownika o wyzwolenie społe-| 
czne i narodowe klasy rob>I 
niczej, młodzież ZMP-owa zor 
ganizowała 4 uroczyste aka- 
demie z bogatym programem 
artystycznym, obrazującym ży 
cie i prace W.elkiego Wodza 
proletariatu, 

W uroczystościach tych bra 
ło udział okoo 3000 ZMP.ow- 
ców: | 
Kursy dzielnicowe 

Został otwarty kurs dziel- 
nicowy przy Dzielnicy ZMP 


kronikarza 


Ś-ódmieście, Kurs obejmuie 


50 słuchaczy. 


Dz. Górna Prawa 
W dniu 26 bm. rozpoczął 
się kurs dzielnicowy, Wy- 


kład n: t, „Testament przod 
ków“ wygłosił kol. Nasielski, 
Kierownikiem kursu jest 
ko. Brandt Antoni. 
V turnus wcząsokursów 
Rozpoczął się V-ty turnus 
wczasokursów dla młodzieży 
robotniczej w. Wiśniowej Gö- 
rze kolo Łodzi, Wykład "na- 
uguracyjny wygłosił kôl, Zy 
gmunt Koziowski. Wzzasokurs 
objal 44 młodych ZMP-owcow 
cabatnikow. 


Jak urządzić prasówkę? 
Analfabztą jast n'e tylko ten, kto ne ume czytać — 
als i teu, ki» umejąc — nie czyta 


Młodzież jeszcze za mało 


sów ZMP obięła swym zas'ę-, ła w miarę możliwości kom-|czytuje prasę codzienną. 


do lipca 1949lqiem w obecnej chwili 17 po, plety bibliotek . szkoleniowych. 


Rezbudzenie zam łowania 
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Bałucka organizacja ZMP pracuje lepiej 


ale ma jeszcze wiele do zrobienia 


W miesiącach sierpniu, wrześ 
niu Í pażdzierniku organizacia 
bałucka ZMP przeżywała po- 
ważne niedomagania. Niedoma 
gania fe wyrażały się w po- 
ważnym braku aktywistów, w 
niedostatecznej pracy zarządu 
dzielnicy, w minimalnej akty 
wności niektórych kół naszej 
organizacji. Akcje takie, jak 
scalenie kół byłych odręb- 
nych organizacji młodzieżo- 
wych i wydawanie nowycn 
legitymacji zostały w wiek- 
szości wypadków wykonane 
dopiero w listopadzie. Niedo 
magania organizacji  bałuc- 
kiej były spowodowane prze- 
de wszystkim brakiem stałe- 
go kierownictwa, Obecnie ist 
nieje już stały zarząd dziel- 
"nicowy, przezwyciężyliśmy już 
duzo przeszkód, zlikwidowa- 
liśmy wiele braków, 
Jednym z naszych najpo- 
ważniejszych osiągnięć w pra 
cy organizacyjnej było zorga- 
niżowanie zespołu oświa ows- 
go, dzięki któremu ożywilis- 
my pracę kół, Rozpoczęliśmy 
masowe szkolenie ideologicz- 
no- pol.-tyczne członków. Po- 
wstało siedem kół samokształ 
ceniowych. Zespół oświatowy 
jest chlubą dzielnicy, jes 
wzorem ofiarnej pracy orga- 
nizacyjnej, Kierownikiem ze- 
spolu jest kol, Janusz Gąsfe- 
ki który dobrze. wywiązuje 
się ze swej funkcji. W pracy 
zespołów wyróżniają się kol. 
kol. Kameduła, Wachowski, 


Na akademii rbiegtet 
niedzieli 


Kol. [rena Kępińska 
otrzymała premię — torebkę 
damską 
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Złóż ofiarę na 
Pomoc Zimową 
EEEE E 


Stawińska, Eime, Trzesicki,' 
Mikołajczyk, Ludwiczak, 
Kwiatkowski, Kryczmanik, 


Mielczarek, Starosteckij į inni, 
W codziennej trudnej pracy 
organizacyjnej uczą sę į Wy- 
chowują nowi aktywiści, 
Pracę nad podniesieniem po 
ziomu ideologicznego naszych 


członków rozpoczęl śmy w peł 
ni w początkach listopada ub. 
roku. Niedługo trzeba było 
czekać na wyniki. Już w gru 
dniu większość kół stanęła 
na wyższym poziomie organi- 
zacyjnym, Jednocześnie wzro 
sia poważnie liczba kó! į człon 
ków. W listopadzie było -të 


Młodzież z Opoczyńskiego 


żąda filmów radzieckich 


Ną 


terene poszczególnych|no nie tylko 


dla członków 


powiatów naszego wojewódz-! ZMP, ale dla całej ludności 


twa do wsi i kół wiejskich 
docierają kina objazdowe. Re- 
pertuar tych kin jest różny, 
obok filmów polskich i ra- 
dzieckich na ekranach wiej- 
skich świetlic i sal ukazują 
się również filmy amerykań- 
skie hollywoodzkiej produk- 
cji. I właśnie na temat do- 
boru filmów dla wsi wypo- 
wiadają się ZMP-owcy 2 tere 
nu wsi powiatu opoczyńskie- 
Bo. 

Potrafią doskonale ocenić 
rolę wychowawczą filmu 1 
dlatego dobór repertuaru nie 
jest dla nich obojętny, Potra 
fią oni doskonale rozróżnie 
zwykłą szm'rę od prawdziwie 
pouczającego i wychowujące- 
go filmu. 

Dlatego też żądają stanow- 
czej selekcji filmów, które u- 
kazywać się mają na ich te- 
renie. 

Wybór już zrobili sami. Zde 
cydowalś się szybko. Żądają 
od Okregowej Dyrekciń Pil- 
mu Polskiego w Łodzi jak 
największej ilości filmów ra- 
dzieckich, które najbardziej 
im odpowiadają. Żądają rów- 
nież, by oddziały powiatowe 
Okręgowej Dyrekcji F.P. za- 
wiadomiły  posczególne miej- 
scowości o wyświetlaniu fil- 
mu na kilka dni przedtem, 
co pozwoli jm na lepsze zor- 
gan zowanie każdego seansu 
pod względem technicznym i 
pod względem frekwencji. 

ZMP.owcy z terenu wst 
chcą jak najczęściej widzieć 
kino objazdowe u siebie, ki- 


ddpowiędzi Redakcji 


Kol. „Żagiel* 
Uwagi Wasze są słuszne, Bie 
rzemy je pod uwagę, redagu 
jąc „Trybunę*, Zgłoście się da 
naszej redakcji osobiście. 

F. Stańczyk, 
Nie zamieścimy artyku? 
zbyt ogólnikowy.  Sprobujcie 
jeszcze raz napisać z tei sa- 
mej dziedziny. 


wsi, gdyż przyjazd  obiazdo- 
wej ekipy Filmu Polskiego 
jest prawdziwą roztywką kul- 
turalną dla wsi, 

Niech więc ma naszych 
wsiach tilm będzie jak najczę 
stszymi gościem, niech filmy 
oglądane przez ludność wsi 
i młodzież ZMP będą czyn- 
nikiem wychowawczym i 
czynnikiem kształtującym no 
we oblicze wsi i niech dobór 
tlmów dla wsi będzie jak 
najbardzie, odpowiedni. Z tą 
prośbą zwracamy się do Dyr. 
Okręgowej Filmu Polskiego w 
Łodzi. i 

Młodzież ZMP 
pow. opoczyńskiego 

Od Redakcji: Sądzimy, że 
Dyrekcja Okręgowa Filmu Pol 
skiego w Łodzi ząinteresowa 
na bezpośrednio działaniem 
swych powiatowych placówek 
Kin Objazdowych weźmie pod 
uwagę prośbę naszych kole- 
gów z opoczyńskiego. 


Więcej kół 

Na terenie województwa 
łodzkiego istnieją 162 Pań- 
stwowe Mają(ki Z emskię zwa 
ne w skrócie PNZ (Państwo- 
we Nieruchomości Ziemskie). 


Pracuje w nich znaczna 
część młodzieży, która stano 
wi bardzo wartościowy | 
zdrowy element, 

Przy wielu majątkach ist- 
nieją Koła ZMP, które w da- 
wnych .pałacach* posiadają |. 
dziś wzorowe świetlice i pro< 
wadzą żywą działalność orga 
nizacyjną. Posłuchajmy co mo 
wi o Kole ZMP przy mająt- 
ku rolnym w Głogowie (po- 
wiat kutnowski) członek tego 
koła kol. Władysław Trzećń- 

— Życie moje i życie mego 


laica iest nierózłacznie zwiaza 


kół i około 500 członków, do 
1 stycznia ilość kół wzecsła 
do $5-ciu a ilość czońków do 
900. W l.stopadzie prenume:4 
wano 100 egzemplarzy „Pox6 
lenia'* obecnie — 525 egzem- 
płarzy. Składki opłaciło w li- 
stopadzie 100 członków, w sty 
czniu 600: W pracy w ramach 
czynu kongresowegg wzięło u- 
dział ponad 12000 młodzieżow- 
COW 4 x443 R 1 

Powyższe cyfry są wyrazem 
wzrastającej św adomości jde- 
ologicznej + siły naszej bałuc- 
kiej organizacji ZMP. 

W pracy naszej istnieją je- 
szczę poważne braki, Jeszcze 
ciągle mamy koła których pra 
ca jest bardzo słaba. Do ta- 
kich należa „Skra“, „Żabie- 
niec“ koło przy szkole zawo. 
dowej Nr 2 i inne. Procent 
młodzieży zorganizowanej, za- 
trudnionej w fabrykach znaj. 
dujących się na teren'e na- 
szej dzielnicy jesi jeszcze nie 
dostateczny, W pracy śŚwietli. 
cowej nie mamy prawie ża 
nych „osiągnięć, współpracą z 
PZPR jest również niedosta- 
teczna. 

Wiele możną by jeszcze wy 
mienić braków i błędów, ate 
poprzestianiemy na tych, któ 
re wymieniłem. Braki te nie 
przerażają nas jednak- Wie- 
rzymy. że przezwyciężymy je 
w najbl'ższym czasie, 

Zdzistaw N'ewola. 
Przewodniczący dzielnicy 
„Bałuty* ZMP. 


ne z losami tego 
Ojciec mój pracuje w nm 
od przeszło dwudziestu lat 
Ja urodziłem się tam również 
i też tam pracowałem. Tylko, 
że w okresie przedwojennym 
był dziedzic, który nas wy- 
zyskiwał. Niedostępne “były 
wówczas dla mas progi dwo* 
skiego: pałacyku, na który 
mogliśmy tylko popatrzeć, 
Dziś jest inaczej, W poko- 
jach dawnego dworu roz: 
brzmiewają dziś pieśni Z 
wnych sal, gdzie odbywa- 
o wystawne przyjęcia, urzą- 


dziliśmy świetlice 1 czytelnie 


— Koło nasze liczy 26-ciu 
członków, w tym 11 koleża- 
nek. Pos'adamy świetlicę, a 
równocześnie korzystamy z 
pomieszczeń koła PZPR, gdzie 
mamy możność czytać prasę 
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majątkach państwowych 


majątku,|i dobre książki, 


rządu Powiatowego ZMP w 


do codziennej potrzeby przy | 
mywania wiadomości z kraju 
i całego świata — oto środek 
do wychowania, uspołecznie- 
nia : doskonalenia obywate:- 
skiego poprzez gazetę. , 

Jednym ze sposobów, daja- 
cych dobre wyniki w-tym dz 
skonaleniu obywatelskim, jest 
tzw „prasówka“, 

Dia prowadzenia „prasów- 
ki, należy zebrać 3—5 aktyw 
nych (z zespołu dobrego czy- 
tania jeśli istnieje) świetl- 
czan, z których jeden kiero- 
waąidy całą grupą: Pozostali 
obięliby, stosownie do wta- 
snych zamiłowań poszczegól- 
ne działy jak np. polityczny, 
gospodarczy, kulturalny i tp. 

Kierownik zespołu kieruie 
Pracą poszczególnych świetli- 
czan, opracowując poszczegół 
ne działy, jest organem roz- 
strzygającym w kwestiach 
spornych przy  zespołowyw 
kiasyfikowaniu materiału. 

W wyborze materiału nale- 
ży kierować się przede wszyst 
k'm właściwością środowiska 

A więć prasówka w środo- 
wisku wiejskim szerzej po- 
traktuje r uwypu$li zagadnie 
nia wiejskie, natom ast ta sa 
ma prasówka“ w środowisku 
robotniczym obok tego, że 
będzie również traktować aza | 
gadnieniach wiejskich, to je- 
dnak podkreślać powinna za-ų 
gadnienia przemysłowe, pro- 
dukcyjne i fabryczne, 

Dobra „prasówka“ winna 
być niezbyt długa, winna za 
wierać rzeczy najbardziej 
istotne, a zagadnienia trud-! 
niejsze winny być odpowied-! 
nio komentowane. 

Najważniejszą częścią „pra 
sówki jest przegłąd sytuacji 
politycznej. Za materiał służy 
tu. codzienna prasa. z całego 
tygodnia, oraz tygodniowe 


Admin'stra- | 
torem majątku jest tow, S'a| 
nsław Leźnicki, który poma- 
ga nam w naszej pracy Dzię 
ki inicjatywie naszego prze-- 
wodniczącego kol. Henryka 
Wołoszczuka koło nasze urza 
dziło dwa przedstawienia. Że 
sztuką p.t, «Znajdzesz w po 
lu mój grób* która cieszy 
się dużym powodzeniem my- 
ślimy wyjechać w teren. Pier 
wszym miejscem. gdzie zamie 
rzamy się obęcne udać z 
przedstawieniem, jest mają- 
tek Dzierzbice, leżący nieda- 
leko nas“. 

Stwierdzić trzeba, że Kolo 
ZMP przy majątku Głosów 
należy do rzędu lepiej pracu- 
jących kół w pow: kutnow- 
skim. Taka jest opinia Za- 


przeglądy polityczne z tygod- 
ników i radia. 

Nezależnie od przeglądu 
politycznego dla pogłębienia 
świadomości politycznej, na* 
leży omówić jeden z ciekaw- 
szych artykułów, oświetlający 
jakieś podstawowe zagadnie- 
nie, 

Druga część „prasówki“ 
winna uwzględnić kronikę 
najważniejszych wydarzeń: 

Natomiast w 3 części nale- 
ży omówić sprawy gospodar 
cze ze specjalnym  uwżględ- 
nieniem środowiska. 

„Prasówka“ nie może być 
czytana z qazet: Można cyto- 
wać tylko poszczególne cie- 
kawsze sformułowania, „Pras 
sówka“ musi być żywą, inte- 
resującą informacią mającą 
na celu pogłębienie świado- 
mości jej uczestników, 

Z planowanego czasu nale- 
ży wydzielić kilka mińut na 
ewentualne pytania i odpowie 
dzi. 

„Prasówkę* należy przepro- 
wadzać w małych grupach Ii- 
czących 20 — 30 osób. 

Celem .„prasówki* jest nie 
tylko podanie wiadomości ale 
i budzenie zamiłowania do 
czytelnictwa oraz pogłęb'enie 
światopoglądu. (A. Zychówna) 
ee 

Na akademij, ubiegłej 
niedz'eli 


KoL Skiba 


otrzymał odbiornik radiowy 
aam iw zc 


W Głogowie i gdzieindziej | 


Kutnie + takie jest zdanie Re 


terenta Rolnego Zarządu Po- 
wiatowego kol  Pszczółkow- 
skiego. 

Ne we wszystkich jednak 
majątkach państwowych ist- 
nieją koła ZMP, jakkolwiek 
grupuje się tam sporo mło- 


dzieży pracującej zawodowo. 


Zarządy Powiatowe. a Szcze 
gólnie Referaty Rolne przy 
tych Zarządach winny zwró- 
cić baczną uwagę na te o- 
środki. Nie może być w na- 
szym województwie PNZ-tów 
nieobjętych działalnością nas 
szej organizacji m'odzieżowej, 
Jest to ważne zadanie organt 
zacyjne dla naszych Zarządów 
Powiatowych na najbliższy o- 
kres: I zadanie ta trzeba wy 
konać 


Rozpoczęta w ubiegłym ro- 
ku walka z analfabetyzmem 
prowadzona jest w dalszym 
ciągu i coraz bardziej posze 
rza swój zasięg, By dowie- 
dzieć się, jek wygląda jej 
przebieg na terenie Tomaszo 
wa, przeprowadriliśmy .roz- 
mowę : z tow. Kornackim, 
podinspextorem szkolnym, 
który z ramienia Inspektora 
tu sprawuje pieczę nad tym 
odcinkiem. Wstępem do ba- 
talii był gruntowny spis 
wszystkich nie umiejących 
czytać i pisać, których licz- 
ba na terenie Tomaszówe 
zamknęła się. dość poważną 
cyfrą 1.100 osób. Naturalnie 
nie wszyscy z nich mogą się 
uczyć. Niestety, pewne 0S0- 
by z uwagi na swój zbyt po- 


BOMU WINSZUJEMY 


Piątek, dnia 4 lutego 
1949 r. 
Dziś: Andrzeja i Weroniki 


WAŻNIEJSZE TELEFONY 
Straż Pożarna — 51 i 
Milicja Obywatelska — 47 
Dworzec Kolejowy — 4 


ADRES REDAKCJI: R.S.W. 
„Prasa“. Plac Kościuszki 16, 
telef. 250, godziny przyjęć 
10—12.. 


Z żucia Z RAE? 


GŁOS TOMASZOWSK. 


Kronika TomaszowajBy każdy mógł czytać i pisać 


=) Walka z analfabetyzmem w Tomaszowie 


ważny wiek, nie objęte sąj12 godzin tygodniowo, z któ 


akcją szkoleniową. W zasa- 
dzie kursy porzątkowej nau- 
ki czytania i pisania prze- 
znaczone są dla obywateli 
do 55 roku życia. Takich jest 
w Tomaszowie około 600, 


JAK PRZEBIEGA NAUKA 
_ Nauka czytania i pisania, 
odbywa się w 11 punktach, 
które pokryły swą siecią ca- 
łe miasto. W czterech wy: 
padkach kursy odbywają się 
w świetlicach fabrycznych 
(PFSJ Nr 1. PZPW Ne 27, 
PZPW Nr 28. PFET nr. 2). 
w pozostałych w budynkach 
szkolnych szkół Nr oi, 2, 0, 
5, (dwa kursy), 7 1 9. 
Nauka trwa przez 5 niie- 
sięcy, Przeznacza się na nią 


Społeczny Komitet Fundacji Sztandaru 


W lokalu Zarządu Miejskiego 
ZMP odbyło się organizecyjne 
posiedzenie Społecznego Komi- 
tetu Fundacji Sztandaru ZMP 

W skład Komitetu weszli: 
tow. tow. Balcerski — I sekr. 
KM PZPR, Mazurek — Prezy» 
Gent miasta Zieliński — prze- 
dniczący MRN, Kuliński — 
dyr. naczelny PFSJ nr, 1, Cie- 
śkiczko — dyr. naczelny PZPW 
nr. 28, Niekrasz — dyr. naczel- 
ny PZPW 29, Dyszy — dyr. na- 
czelny PZPJG nr. 3, Rowiński 
— dyr. naczelny PEFT nr 2 
Blicharski — dyr. naczelny 
PZPATiR Bakowicz — kiero- 
wmik wydziału personalnego 
PZPW nr. 27, Sobolewski — 


no do omawiania soraw związa- 
nych z pracą ZMP w lutym. 
Miesiąc ten minie pod znakiem 
wzmożonego szkolenia ideólo: 
qicznego na wszystkich szoze- 
blach organizacyjnych, 
Ważnym bardzo zadaniem bę- 
dzie zwiększony udział mło- 
dzieży ZMP-owej w współza- 
wodnictwie zespołowvm. 
Wielką troską ZM ZMP bę- 
dzie utworzenie jak naiwiększei 
ilości brygad produkcy inych. 
W ten snosób oraanizacia to- 
miszowską ZMP chce wnieść 
swój wkład w przedterminowe 
wykonanie Planu Trzyletniego. 


nienizmi mawrnęła się ożywio- 
na dyskusja, wykazuiąca. że 
aktyw ZMP podchodzi poważ- 
nie do zadań Związku, tro mwa- 
tantuje pomyślne wykonanie 
planu pracy. 


ZEBRANIE KOŁA TERENO- 
WEGO ZMP 

Dnia 9, 2.0 qgodz..18 w lokalu 
ZM ZMP odbędzie się zabrane 
koła terenowego. 

Na porządku dziennym poga- 
danka w ramach mesoweqgo 
wychowania koła i wybór no- 
wean skarbnika. 

Obecność wszystkich człon- 


Nad tymi wszystkimi zadad-l<ów obowiązkowa. 


inspektor szkolny, Matiaszczyk 
komendant M O, dyrekłor na- 


czelny PCH, Elżanowska — 
Liga Kobiet. ` 

Komitet postanowił na swym 
piarwszym nosiedzaniu rozpo: 
cząć zbiórkę fvnduszów na 
eztandar mizez wypuszczenie 
Okoto 200 Hst. 

Nie wąłp:imy, że ofiamošė 
spoleczeństwa tomaszowskiego 
znajdzie swój wvraz właśnie w 
zbiórca na sztandar ZMP. 

Amhicią naszą powinno być 
ufundowanie szłandam dla or- 
ganimacji młodzieżowej. 


ODPRAWA PRZEWODNICZĄ- 
„ CYCH KÓŁ ZMP, 

W lokalu ZM ZMP odbvła 
eig odmrawa przewodniczących 
kół, Zarrądów Fsbrycznych i 
Szkolnych, 

Odprawe otworzyła kol. Ja- 
niak, poczem referat okoliczno- 
ściowy na temat życia i dzia- 
łalnośii W. T- Lenma wygłosił 
kol. Więczorkawski, 

Po referacie wywiązała się 
ożywiona dyskusja, przystąniu- 


Aktyw partyjny w PFS) Kr 1 


sprawuje opiekę nad poszczególnymi kolami 
Na ostatnim _ posiedzeniu. |— Tarkowski Roman, Skrę: 


brezydium Komitetu 
brycznego PZPR postanowi- 
ta wykorzystać aktyw pār- 
tyjny do sprawowania pie- 
czy nad poszczególnymi Ko- 
łami partyjnymi, co z jed- 
nej strony ma zapewnić cią 
głą opiekę Kołom, a z dru- 
giej stróny, poszerzyć do- 
świadczenia i jeszcze bar 


dziej uaktywnić towarzyszy 
opiekunów. 
Poszczególnym Kołom 


przydzielono towarzyszy: 
Przędzalnia nr 1 — tow 
Jaworski Stefan, Przędzal- 
nia nr 2 — tow. Wilczyński 
Tadeusz, Przędzalnia ńr 3 — 
Michałowski Jan. Alkali- 
Cel nr 1 — Lenartowicz Jó- 
zef, Alkali-Ce] nr 2 — Chrab 
ski Wacław, Alkali-Cel nr 3 


Fa-|calnia nr 1 — Kunkiel Ry- 


azard, Sknecalnia onr -2 — 
Rudny Jan, Sortewnia — Ka 
miński Henrvk: Tomofan — 
Kołodziejczyk Zygmunt, Kre 
"a Artex nr 1 — Michalow- 
ski Jan. Krena Artex nr 2 — 
Peczyński Edward. Bndo- 
wlanv — Paryski Cyprian i 
Popek Józef. Mechaniczny — 
Szczepaniak Sylwester, 
Kuchnia Jaruga Jan, 
Straż Przemysłowa nr 1 — 
Rybak Antoni, Streż Prze- 
"mysłowa nr 2 Kozarek 
Aleksander. Administracja 
nr 1 — Fornalczyk Stefan. 
Administracja Nr 2 — Kop- 
rowski Leon, Straż Pożarna 
nr 1 i nr 2 — Janiszewski 
IKazimierz, Konsum — Ma- 
tysiak Edmund. 


rych 10- poświęconych jest 
właściwej nauc, a 2 zają- 
ciom świetlicowym, 
Kursanci otrzymują bez: 
płatnie podreczniki, a pea 
ukończeniu kursu stwarza 
im się możliwości dalszej 
aauki na semestralnych kur 
sach dla dorosłych. 
Oczywista każdy podsta- 
wowy kurs nauki czytania 
i pisania kończony jest egza 
minem i tym, którzy egza- 
min składają z wynikiem po 
myśliym — wydawane sa 


zaświadczenia ukończenia 
kursu, 
FREKWENCJA 


Wśpomnieliśmy wyżej, iż 
okolo 600 mieszkańców mja- 
ata winno uręszczać na 
kurs. A ilu naprawdę uczęsz 
cza ? 

Niestety! Uczęszczających 
ist jedynie 141 w calym 
niejcie, z czego 54 pobiera 
naukę w miejscu pracy, a 
57 w punktach szkalenio- 
wych przy szkolach. A por 
zostali? Co powoduje, iż nie 
vszyscy kcrzystają 2 tego 
dobrodziejstwa, jakim jest 
możność nauczenia się czy- 
tania? Powód jest jeden: 
uiedocenianie tego zagadnie- 
nia, brak chęci. Jest wszyst 
ko: gą pieniądze na szkole- 
nie. są zespoły nauczyciel- 
skie, są zorganizowane punk 
ty, są podręczniki ale 
częsta brak uczniów. 

Stan ten diużej tolerowa- 
ny być nie może. I żadne ar 
zumenty tego rodzaju, że — 
ja już przecież za stary by 
ię uczyć — nie winny być 


KRONIKA SPORTOWA 


TENIS STOŁOWY 
W oadhywaiących się wewnę- 
trzma-szkólnych mistrzostwach 
'enisa stoloweqo Gimnazium i 
Liceum Handlowego w Toma- 
sznwia Mazowieckim prowadz 
Rózqa Jerzv — 14 mior 14 pkt. 
Pietruszczak Kazimierz —13 


qier 12 pkt. 

Pławiak Tadeusz — 11 gier 
B pkt, 

W mishzostwach bierze u- 
cział A zawodników. Dalsze 


rozgrywki zostały wstrzymane 
z braku p'łorzek. 
SZACHY 
W lokalu Lechii odbvła sie 
uroczystość wręczenia nagród 


zwycięzcom turnieiu szachą- 
weqo. Za pierwsze miejsce 
przyznano dyplom i komplet 


szechowy, t trzecie — dyplomy. 


brane pod uwagę. Każdy wi 
nien sobie uświadomić, że 
na naukę nigdy nie jest póź 
n0.. 


TO POWINIEN POMÓC? 

Akcją kieruje Społeczna 
Rada do walki z analfabety- 
zmem. Współdziała całę nau 
szycielstwo, współpracują 
związki Zawodowe. 

Wydaje nam się jednak, 
że właśmie Związki zbyt ma 
ło jeszcze uwagi poświecają 
temu zagadnieniu, Jeśli w 
wypadku Tomaszowa 89 pro 
sent wszystkich analfabetów 
to robotnicy zatrudnieni w 
miejscowych zakladnch — 
to właśnie związki, wlaśnie 
Rady Zakładowe, a obok 
nich dyrekcje zakładów i ko- 
mitety partyjne winny żyć 
tą sprawa, winny współoria- 
tać z Radą Społeczną, winny 
szukaś Środków, przy pomo- 
ty których wszyscy analfabe 


Petycja mieszkań- 
ców Staszyc 


Ulica Wspólna jsst nie ty- 
le „wspólną”, ile bagnistą i 
błotnistą wiosną i jesienią, 
a piaszczystą — latem. Gdy 
spadną deszcze lub przyj- 
dą wiosenne roztopy — trze 
ba mieć dobre buty i dużo 
dobrej woli, by nie przekli- 
nać okropnego błota, a la- 
tem — trzeba mocnego ko- 
nia, by uciagnął po sypkim 
piesku większy ciężar. 

A ulica Wspólna jest do- 
jazdową i drogą dojścia nie 
tylko mieszkańsów tej uli- 
cy, ało sąsiednich — Tamki, 
Czystej, Wołnej, Lutosław= 
skiego... Tedy śpieszą t0- 
botnicy do fabryk i ich dzie 
€ (o szkół, tędy wracaja dó 
domów. 

To też w tych dniach wpły- 
nęła do sekretarigtu Miejs- 
kiej Rady Narodowej petyc- 
ja mieszkańców tej części 
Statrzyc w sprawie tozpatrze 
nią przez MRN wniosku o 
pokrycie ‘ul, Wspólnej (po- 
cząwszy od Warszawskiej) 
przynajmniej prowizoryczną 


nawierzchnią. 

Petycja została podpisa- 
na przez kilkudziesięciu ro- 
botników i pracowników ul. 
Wspólnej i okolic i jak nas 
informują, zostanie sna 
wniesiona na najbliższe po- 
siedzenie Prezydium MRN, 

W ten sposób zlikwidowa 
na zostanie jeszcze jedną 
bolączka pracującej ludnoś- 
ci Starzyc (s) 


ci znajdą się na kursach. 

Tym bardziej, iż należy pa 
miętać o jednym niebeznie- 
ozestetwie: powrotnym anal- 
fabstyżmie. Pięciomiesięczny 
kurs nie wystarczy, jeśli no 
tym okresie uczeń nie będzie 
pogłębiał zdobytych umiejęt 
1ości. gdy nie będzie czyta! 
i pisał, A kto może zatrasz. 
myć sie o niego, jeśli nie to 
warzysze z Rad Zekłado- 
wych i dyrekcji. I o tym na- 
leży pamiętać! 

Bitwa, jaką wydano du- 
zhowemu kalestwu, prowa- 
dzona będzie dalej. Bitwa te 
musi zakończyć się zwycię- 
stwem. I dlatego trzeba być 


W trosce o zdrowie 
robotników 


Referat Higienv 1 Berpiaczeń- 
stwa pracy w P.Z,P.W, Nr. 29 
może się poszczyczyć wieloma 


świedomym jej wagi i dlate 


osiągnięciami w zakrosia swej” 


go trzeba w niej —  brać| Tilalności. 
udział. I-K Brudna i zskurzona sale do- 


nowadzońa do właściwego na- 
rządku i czystości, wszystk a 
maszyny prinowiednio zabez- 
nieczono, jak- również uzuseł- 
niono na slach instalącję elek- 
'ryczną, która hez nądwyraże- 
ma wzroku szybciej i dokta- 
dniej pozwala wykonywać npa- 
rę. Ostaln'o, po naradzie z Radą 
Zakładowa i Dyrekcią fabryki, 
Referat Higieny i Bezpieczeń- 
stwa Pracy zwrócił się do 
władz zwierzchnich o przydzie- 
lenie funduszów na zakupienia 


NA: KURS ŁYŻWIARSKI 

1 luleqo wyjęchsli na kurs 
łyżwiarski do Karpacza dwaj 
zawocnicy Lechii — Kołaczkow 
ski i Bińczyk, Kurs ten zamnami: 
zowemy zosteł przez Zarząd 
Główny Zw. Zaw, Włókniarzy. 


Zmiany w Wydziale 


i Kwaterunkowym szafek do ubrań, za netalowam/a 
3 j wentylatorów na oddziale mirs- 
Z dniem 1. lutego nastąpiła | dzalni i założenia w tym oddzia 


zmiana na stanowisku kierowni 
ka Referatu  Kwaterunkoweqo 
przy Zarządzie Miejskim, 
Dotychczasowy kierownik — 
Wacław Górski przenissiony 
został na inne stanowiska, a 
na jego miejsce miannwenv zo:| Sprawa przydziejsnią 
stat kierownikiem — Marian sxów na 
Kamiński. 


le przewodów elektrycznych w 
w runkach Berqmanma. 
Przebudowa instalacii elsk- 
trvcznej da pełną qwąramcię 
zabezn'erzenia przed różnymi 
wwunadkami, 
fundi- 
powyższe invamstvcje 
znaje sę na dażrei drodze. 


Teodor Preiser 


” 
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Tragedia Amerykańsk 


Ale patrz! 


już nie zobaczysz jej żywej... 


Już wszystko skończone... 


Utoneła. Nigdy 


nigdy. A teraz oto patrz! 


twój własny kapelusz pływa po wodzie., tak jak chciałeś. 
A na łodzi uczepiony jej woal. Zostaw go. Będzie świad- 


kiem, że stał się wypadek. 
1 nic... żadnych śladów... 
dzie... spokój uroczysty. 


tylko kilka kręgów na wo- 


A! znowu ten głos, szyderczy. dlabaliczny nieznanego 


ptaka. 
Kit, kit, kit] Ca<a-a-ah! 
Kit, kit, kit! Ca-a-arahl 
Kit, kit, kit! Ca-a-a-ah! 


Krzyk szatańskiego ptaka na umarłym drzewie... 
Clyde z obłędnym. nieruchomo utkwionym w przestrzeń 


wzrokiem płynął ciężko, 


zwolna 


ku brzegowi. mając 


w uszach przedśmiertny krzyk Roberty. Myślał tylko o je- 
dnym.. o jednym tylko. Nie zabił jej przecież. Nie, nie 
zabił. Dzieki za to Bogu... Nie zabił. 


A może? 


Stanął już na brzegu I wykręcał ubranie z wody. Czy 


nie zabił? 


Bo jednak nie przyszedł jej z pomocą. Mózł ja urato- 
wać.. A ten jej upadek z łodzi, czy był tylko wypadkiem? 


Nie wie.. nie wie... 


Zmierzch 1 cisza kończącego się dnia. Cichy zakątek 


lasu, gdzie spoczywała suchą jego walizka. 


Clyde stanął 


przy niej i czekał na wyschniecie ubrania. Tymczasem od- 
czepił od boku walizy trójnóg aparatu i szukał wypró- 
chniałego pnia, gdzie mógłby go ukryć. A może za kto wi- 


WYDAWCA: R.S.W. 


dzi?. Może kto patrzy na niego? Wrócił I rozgladał się, jaki 
ma obrać kierunek, Pójdzie naprzód na zachód, ptem na 


południe. Tutaj nie może się 


kręcić... 


Tylko ten ptak.. ten jego ciągle powtarzający się ostry, 
przenikliwy krzyk... tak szarpie nerwy.. Tak jakoś ciemno; 


ponuro zrobiło się mimo pogodnego 


nieba... 


usianego gwiazdami 


Nieznanym lasem. po ciemku. w suchym kapsivszu na 


głowie, z walizką w ręku, 


Clyde na południe. ciągle na południe, - 


prędko, lecz ostrożnie idzie 
EC TOMU DRUGIEGO. = 
CZĘŚĆ TRZECIA 
KARA, 
ROZDZIAŁ I 
liczy 


Okręg Cataraqui jest bardzo słabo zaludniony, 


bowiem zaledwie pięćdziesiąt tysięcy mieszkańców na ca- 
łym obszarze. Większą jego część zajmują bezludne, nie- 
przebyte bory i jeziora. a tylko gdzie niegdzie spotyka się 
włoski | małe miasteczka, jak: Koontz. Grass Lake. Nord 


Wallace i Rridgeburg, które 
okręgu i liczy aż dwa 


tysiące 


jest głównym miastem tegn 
dusz, Na głównym 


placu miasta stoi sąd, budynek stary. lecz szanownie wy- 


glądający, ozdobióny kopułą, 


w której gnieżdżą sie gołe- 


bie. Naprzeciw sądu leżą cztery spore handlowe ulice. 
Otóż dziewiątego lipca w jednej z sal sądowych siedział 
p. Fred Heit, koroner miejscowy. Wysoki, barczysty, z si- 
wiejącymi faworytami, które mogłyby godgle ozdobić twarz 
fakiego Marmona, ręce t nogi miał duże, stosowne zresztą 


do wzrostu I tuszy. 


go pięciorzu dzieciom, sam nie miał również płaszcza, OczYv- 
wiście odpowiednich rozmiarów, wysokich kołnierzy, szero- 
kiego pasa, wielkich. pięknych guzików, na których z przy- 
jemnością zatrzymał wzrok. Podniósł: g'vwę i pomyślał 
z żalem, że budżet jego mie. pozwala na takie zbytki. tym 
bardziej przy nadchodzacej zimie. wiedział bowiem, iż Ela, 
żona jego, marzy już od trzech lat o futrze. Może by dJ- 
szedł do jakiej konkluzji, gdyby dzwonek telefoniczny n.e 
przerwał jego zadumy. 

— Tak. Heit przy telefonie... A to Walace Upham z Big 
Bittern?.. No.. | co dalej? Utonęła dwoje ludzi... zaraz... 
poczekaj chwiłeczke... 

Zwrócił się do młodego urzędnika, 
właśnie pensje z kasy okręgowej: 

— Zapisu) to, Earl! — a dalej mówił przez telefon: — 

— No, już, Wallace... mów dalej.. proszę o szczegóły... 
wszystkie.. dokładnie. Ciało żony znałezinno, męża zaś nie... 
Łódź wywrócona na brzegu.. tak... Kapelusz słomkowy bez 
firmy... już... Znaki koło ust i oka.. płaszcz | kapelusz po- 
zostały w gospodzie. tak.. List w kieszeni palta... Da kogo 
zaadresowany? Do pani Tytusowej Alden. ókreg Mimico... 
Tak.. Szukają ciała meżczyzny.. Tsk? Dotychczas nie zna” 
leziono?., A teraz pamiętai. Wallace, żeby kanelusz | płaszcz | 
zostawić tam. gdzie są... Ja sam zobaczę... Teraz jest 2.30... 
będę tam o czwartej. Dostanę omnibus z gospody, prawda? 
Dobrze. jadę zaraz. i 

A teraz, Wallace, zapisz sobie nazwiska tych, którzy 
znależlj ciało.. Gdzie to bvło?., osiemnaście stóp zgłęboka= . 
ści? Ták.. Znaleziono woal, zaczepiony na łodzi... tak... dô- 
brze Ale niech wszystko tak zostanie.. Nie ruszać nic, Za- 
raz tam ladę. Dziękuje ci, Wallace, Do widzenia, 


Pan Heit powoli położył słuchawkę na widełkach, zwol- 


który przyniósł 


Około więc trzeciej po południu siedział | sennie prze- 


rzucał kartki katalogu, który 


na życzenie żony właśnie 


sprowadził, Wezytywał się z zajęciem w ceny butów. żakie- 
tów. kapeluszy | czapek, które przydałyby się bardzo je- 


„Prasa. 


na podniósł się z głębokiego fotela, pozładził geste fawory= 
ty i spojrzał na Earla Neweomba. który był jednocześnie 
stenotypistą, archiwistią, jednym słowem — wszystkim. 


O. en) 


a a 
Komitet Redakcyjny. Red. i Adm. Łódz. Piotrkowska 86. Teletonv: Redaktor Nacz, 216-14. Sekretariat 254-21, Red. nocna 172-31. 


Dział ogłoszeń: Piotrkowska: 55, tel. 111-50.Konto PKO VII-1505. Zakł, Graf, RSW „Prasr*. Administracja nie przyjmuie odpowiedzialności za terminowy druk osłnszań. 


ezfpPEW"= T"WE="= "AF 
m 


Nr, 34 


A PERAI TEATR 


PANSTWOWY TEATR 

WOJSKA POLSKIEGO 

w Łodzi, ul. Jaracza 27 
Dziś o godz, 19.15 komedia 


Henryka Kleista pt, „Rozbity 
dzban'*, j 
Teatr Kameralny Domu Żoł. 


nierza ul. Daszyńskiego 34. 

Dziś o godz. 19,15 komediu 
farsa E. Pietrowa „Wyspa po- 
koju**. 

Kasa czynna od 
128.02, 

Teatr Powszechny 

Codziennie o godz, 19.15 — 
tw niedzielę i świeta dwa nrzeć 
stm "nia i 


12ej, tel. 


o godz. 16/1 19.15) 
sztuki Michala Bałuckiego pt 
„Klub Kawalerów''. 


Teatr Komediji Muzycznej 
„LUTNIA* 
Codziennie o godz. 19.15 ope- 
retką Straussa „Baron Cygań: 
ski'*, 

Teatr Lalek „ARLEKIN'* 
Łódź, Piotrkówska 152, 
tolefon 258-99 
Codziennie prócz poniedział. 
ków o godzinie 17-ej „DWA 
MICTSŁY I8WIAT CALY"! 

Frarta 
W niedzielę i święta dwa wi: 
dowiska o 15.tej i 17.tej. 
Kasa czynna od godz. 10.ej. 


„MELODRAM:** 
nl. Traugutta 18 (Gmach OKZZ) 
Dziś o qodz. 19.15 współczes 
na sztuka Arthura Millera pt, 
„Synowie” w przekładzie i re- 
żyserii Ryszarda Ordyńskiego 


TEATR „OSA” 
Traugutta I tel 272 - 70 
Codziennie o 19.30, w niedziele 
t święta o 16 i 19.30 arcywe- 
soła komedia muzyczna pt 
„Porwanie Sabinek” z J. We 

gnyrem, Zniżki ważne. 
Kasa czynna od godz. 10 ra- 
no tez przerwy — tel, 272-70. 


ADRIA —,Piotr I-szy‘ I seria 
godz 16, 18, 20; w niedz. 14 
film dozwolony od lat 14. 

BAŁTYK — „Paganini!' 
godz. 16, 18.50, 21, w niedz. 
15.30. 
film dozwolony dla młodzie: 


ż 

BAJKA — „Belita tańczy** 
godz. 18, 20, w niedz, 14, 16. 
film dozwolony dla młodzie, 
ży od lat 15, 

GDY NIA — „Proga Asta 
ności Kraj. i Zagr Nr 66. 
godz. 11, 12, 13, 16, 17, 18, 
19, 20'i 21. 

AHEL — (dla młodzieży). 
„Wilki Morskie'* 

godz. 16, 17,30, 19, 20,80 w 
niedz. 13, 14.30 

MUZA — „Cyzańska miłość'* 
godz. 17,30, 20, w niedz. 13,30 


10.00 
film niedozwolony  dlą mło: 
dzieży, 
POLONIA — „Expresa Mos- 


kwa — Ocean Spnkajny** 
godz. 17, 19, 21; w niedz 15. 
film dozwolony dla młodzie. 


ŁY. 

PRZEDWIOŚNIE — „Wielkie 
Nadzieje““ 
godz, 17,3 
15.00 
film dozwolony dla młodzie. 


,20, w niedz 12.30 


£ 

REKORD — „Kopciuszek * 
I-szy seans godz, 16, niedz. 
niedz, 14.00 — dla młodzieży 
„Elwira Madigan'* 
godz, 18, 20, w niedz. 16. 
film niedozwolony dla mło- 
dzieży. 

ROBOTNIK — 
Notre Dame'* 
godz. 530, 
niedz. 13 
film dozwolony dla młodzie: 
żv od lat 16.tu 

RUMA — „Słońce wschodzi! 
godz. 18, 20. w niedz, 14, 16 
film dozwolony dla młodzie- 
ży od lat 14. 

STYLOWY — (dla młodzieży) 
„Młodość Tomasza Kdisona'* 
godz. 16, 18, 20, w niedz. 14 

ŚWIT — „Siotra lokają** 
godz. 18, 20, w niedz 14, 16 
film dozwalony dla młodzieży 

TECZA „Cygański Tabor“ 
godz. 17, 19. 21, w niedz 15 
film dozwolony dla młodzie. 


„Dzwonnik Z 


18, 2030, w 


zy. 
TATRY — „Biały Kier‘ 
godz. 16, 18,20, w niedz 14 
film dozwolony dla młodzieży 
WISŁA — „Paganini!* 
godz. 15,30, 18, 20,30 w niedz 
13.00 


film dozwolony dla młodzieży. 


Wowe droci sportu polskiego 


Nie tylko kluby sporto 


we ale i koła sportowe 


będą cieszyły się należytą opieką branżowych zrzeszeń sportowych 


W związku ze zmianą struk. 
tery  organizącyjnej naszego 
sportu, który rozwijać się pę- 
dzie u nas w oparciu o piony 
patronałne w sporcie związko- 
wym nastąpią również poważnu 
przeobrażenia, Na czym te prze 
obrażenia polegają? 

Wszystkie nasze kluby spor- 


towo pozostające pod opieką 
pionu Związków Zawodowych 


tworzyć będą obecnie dzie- 
więć t zw. zrzeszeń sportu- 
wych, jak: Kolejarz, Górnik, 


Metal, Chemik. Włókniarz, Sa. 
morządowiee, Budowlani, 
żywea i Związkowiec, 
wszystkie nazwy są już ostn. 
trzne). Zrzeszenia Sportowe 
posiudać będą osobowość praw- 
ng i działać w oparciu o jeden 
Związek lub kilka Związków 
Zawodowych Pewne Zrzesze. 
uie sportowe obejmować będą 
działalność kilku  Zwięzków 
Zawodowych. I tak np, Zrzesze 
nie sportowe Włókniarz obti- 


Som 


(Nie 


mownć będzie swą działalnoś. 
cia Związek Zawodowy Pratow 
ników Przemysłu  Włókiennii- 
cugo i Związek Zawodowy Pra 
cowników Przemysłu / Koniekcyj 
no.Odzicżowego, 


. Zadaniem zrzeszenia” spórto- 
rego będzie umasowienie kuli 


tury fizycznej wśród najszer. 
szych mas pracujących utat- 
winjąc jednocześnie wybijają- 


cym się jednostkom osiągnięcie 
juk najwyższego poziomu wy- 
trynowego, Dln wykonania tych 
zrunń zrzeszenia sportowe hę. 
dą tworzyły Kluby Sportowe i 
kołe sportowe. Ze względu aa 
to, że koła sportowe dla -przysz 
łego rozwaju naszego sportu 
Dedy miały o wiele donioślejsze 
znaczenie, rhsz, sport związka 
ww kłaść będzie przede, wszyst. 
kim główny nacisk właśnie /na 
te kola. które powinny .,stać się 
w krótkim czasie  wylęgarniz 
rożnych talentów sportowych 


Zrżeszenia sportowe orgauizo 
wuó będą koła sportowe wu 
wisystkich zakładach pracy, Do 
kó} sportowych należeć będzi? 
krżdy pracownik zakładu pracy 
A ezłonkowie jego rodziny, któ 
rzy zechcą uprawiać ćwiczenia 
gimnastyczne i sportowe, Aby 
podtrzymać jak najdłużej swo. 
ją sprawność fizyczną, Nie jest 
wykluczone, że w przyszłości 
imseżenie * do koala sportowego 
będzie c+ y* s m dla każde. 
go pracownika. Koła będą roz. 
powszechniały naprawdę ii- 
sowe kulture fizyczuą Bedą 
szkolą, gdzie będzie można pc- 
ziać nie tylko  pódstnwowe 
ćwiczenia fizyczne, ale rów: 
nież ich prawidła, zasady i prze 
psy: 

Koła sportowe, jak widzimy 
przejmują zadania najważźniej. 
tze z dotychczasowych zadań 
Związków Zawodowych w dzi? 
dzinie wychowania fizycznego 


Uroczystości jubileuszowe XXX-lecia P.Z.N. 


ZAKOPANĖ (obs, wł) W 
Zukopanem odbyły się uroczy. 


tości jubileuszowe 30-lecia 
Poiskiego Związku Nareiarskia 


zo. Po defiladzie w której wzis 
ło udział około 400-tu zawodni 
ków, a którą odebrał wojewoda 
|.rukowski dr Pasenkiewiez, 
odbyła się w sali teatralnaj 
„Morskiego Oka'* uroczys'» 
akademia jubileuszowu. Po za- 
gajeniu przez wiceprezesa PZN 
dr Bonieckiego, apel do młodzie 
ży wygłosił zasłużony działacz 
De 


Ar Załuski, Następnie przema- 
wiali przedstawiciele organiza. 
cji 1 związków sportowych, 
władz samorządowych i pań. 
stwowych, m. in. Boski — imie 
niem KCZZ oraz płk. Kasprzyk 
—. imienierh GUKP-u  Odczyra 
na również wiele depesz gratu- 
lacyjnych, wśród nich od mini 
strr Leszczyckiego, — wicemini. 
stra Drożniaką, dyr. GURF-u 
irz. Kuchara í dyr. prof, Goe. 
tla, 5 

Akademię zakończono wręcze 


niem złotych i srebrnych od- 
zuak“ zasłużonym dla rozwoju 
narciarstwa działaczom. 
odznaki PZN otrzymali 
rież;: premier 


titor narciarstwa — Bt Bari. 


busz. 


Część artystyczną 


kierownictwem prof, Orlanda. 


Złote| 7 mistrzostw KI 
TÓW= 


Cyrankiewicz. 
ministrowie: Baranowski, Skrze 
<zewski i Wolski, posd Arczyń 
ski, Kornel Makuszyński i z» 


akademii 
wjpełnił koncert orkiestry fod 


i sportu — zadanie umasowie- 
nia kultury fizycznej. Aby z2 


swych obowiązków mogły wy- 
wiązywać się należycie,  koln 


będa musialy mieć zapewniony 
wydatny ponoc w sprzęcie i ko 
sniumiach sportowych, ułatwione 
korzystania z boisk, sal i bast- 
nów, Koła muszą być obsłuzi. 
wana przez instruktorów i tra 
uorów, Gdy tak zorganizuj». 
my i qwzygotujomy: pracę, koła 
rsbewno społnią swe zadania 

Jednym z naczelnych za lat 
Kół sportowych będzie przygo- 
towanie wszystkich członków 
kołu do zdobycia odznaki spor- 
tuwej, której zdobycie powita 
no być amhicją każdego zdro 
wero- obywatela 

Kołą nie bodą prowadziły 
sportu wyczynowego To 
nie powierzone będzie klubom 
sportowym, Kola nie będą bra. 


ERON e 


łv udziału w rozgrywkach mis 
strzowskich okręgn, będą ni- 
tomiast współzawodniezyły 20 


sotya na innej płuszczyźnie, « 
mianowicie w imprezach maan- 
wrch, junk np! w biegach wio. 
sornych, masowej nauce pływa. 
nią, zdobywania odznak «por 


[tawy jtpu 


W Spindłerowym 
Młyn'e 


W pierwszym dniu nkadomiee 
kich mistrzostw świata rozęry» 
wsdtych ' obeeuie w Spindlero- 
wym Młynie odbyl się pokaz 
skoków, w których najlepszym 
stylem z pośród 30-tn skoczków 
wyróżniał sięsPolak Karpiel. 

Na zdjęciu Karpiel podézas 
kaku 


AWOPAWYNNNEPOFOEFFEMYOPOPETOWOŁODOWEPEOWOOTTEUENTWWUKA E 


A w koszykówce 


Zryw prowadzi w obydwóch konkurenc ach 


Środowe ziwody koszykówk' 
o mistrzostwo kl, A spowodo 
waly przesunięcie w tabelkach: 
ZRYW w obu konkurencjach 
zamienił drugie miejsce m 
pierwsze. Stalo s'ę to dlateqo, 
te HKS nie brat w tym dwu u 


Dwaj Polacy mistrzami świata! 


Dalsze sukcesy naszych narciarzy w Spindlerowym Młynie 


Spindlerowy Mtyn (obsł, wł); 

W ezwartym dniu zimowych 
mistrzostw ukademickich w 
Spiudlerowym Młynie Polacy 
oónieśli wielkie sukcesy w bie 
ga na 18 km. W dalszej kooku 
rencji do kombinacji norwns. 
kiej. 

„Zwycięzcą został Kwapień w 
czasie 1:19:22 godz, zdobywa 
jąc tytuł akademickiego mi. 
etza Świata 1 pierwszy złoty 
medal dla Polski. Drugim by? 
Ząturecky (OSR) 1:10:84, 3) 
Dziedzice (Polska 1:10:46. 4) 
Sinonnek (CSR) 11:20:08, 5} 
Maez (CSR) 1:20:21, 8} Ma. 
rousek (CSR) 1:21:17. Taa 
vitsajnen (Finlandia) 1:25:59. 
1iv Kaczmarczyk (P) 1:27:5 
12) Stupko (Py 1:29:29 17) Sa 
ręk.Gąsienica (P) 1:36:47 19) 
3ergesz (P) 1:39:07. 

"rzy pierwsze miejsca zajęli 
również Polacy w  kombinscji 
norweskiej, Tytuł akademickie 
go mistrza Świata w kombina. 
cji norweskiej i drugi złoty me 
dal dia Polski zdobył Dzie. 
dzić, uzyskując 427,39 pkt. ©) 
Kwanpień (Polska) — 411 pkt 
21 Kaczmarczyk (Polska) 
388.75 pkt. 4) Rumneszt (CSB) 
372,15 pkt. 5) Taavitsaiaen 
(Finl.) — 365,6 pkt, 6) Meeirz 
(OSR — 361.5 pkt, 8) Samek- 


Gąsienica (Polska) — -339.1 
rkt. P 
W czwórboju na rferwszvn: 


Dzie 


WOLNOŚĆ — 
bors“, 
godz. 
14-ta 
tilm dozwolony dla młodzieży 

WŁÓKNTARZ — „Sępyę 
godz, 17, 19, 21 „w miedz. 15 
film dozwolony dla młodzie. 
zy, 

ZACHĘTA — „Sen o miłości'* 
godz. 18, 20.30, w niedz. 18, 
15.30 
Flim dozwolony dla młodzie 
ży od lat 18. 

Dzieciom do lat 6-civ wstęp do 

kina wzbroniony. 


sinisen utrzemyje sie 


„Oygański Ta- 


16, 18, 20, w miedz 


A 


dzie (Polska) — 642 nkt,ji Kaczmurczykiem — 3241 
pwd Kwapieriem — 22,7 pkt.|inin Startująca w tym  biezu 
pkt. ornz Taavitsainenem (Finl|bolka —  Stepkówna zajęła 
— 57,83 pkt t.me miejsce wynikiem 45: 
W czwórboju do kombinacji | vin. 
norweskiej uczestniczy  12.tu Po wystartowaniu go biegu 
zawodników. 
W biegu na 8 km dla pań 
zwyciężyła  Strzizowa (CSR) 


w czasie 40;2/) min, przed Me- 
czirzową (051) — 40:36 min. 
t Fkrasilową (CSR) 42:42 


płaskiego wręczono nagrody Za 
pierwsze miejsca w  jóździe 
szyhkiej na lodzie na 1500 i 
5000 m. Otrzymali je: medai 
złoty — Merenyi (Węgry), sre 
broy — Petik (Węgry) oraz 


Nowy zarząd kolarzy 


już się ukonstytuował, 


Wybrany przęz Walne: Zebra- 
nie w dniu 29 stycznia b. r. za. 
rząd łódzkiego Okręgowego 
Związku Kolarskiego na posie- 
dzeniu w dniu.1 lutego ukon- 
stytuował sią następująco: 

prezes: Denysz: Bernard ZS 
Włókniarz. a 

| v-prezes; „Wróblewski Jan 
ZKS Tramwajarz. - 

IT w-pręzes: ppor Gałicki 
Kazimierz Z9- Gwardia, 

sekretarz; Jóżwiak Wacław 
ZS Włókniarz à 

U sekretąjg: Szulc Roman 
ZS Gwardia 

skarbnik: Tarczyński 
mierz DKS Łódź 


Kazi. 


gospodarz: Rzepecki Bole- 
slaw ZS Włókniarz 
II gospodarz: Tomaszewski 


Henryk ZKS Odzież 


księgowy: Krachulec Zyg- 
munt ŁKS 

kapitan szosowy: Stawski 
Tadeusz RKS TUR 

kapitan torowy: Banaszek 
Marian ZKS Tramwajarz 
kapitan turystyczny: Czyż 


Edward ŁKS 
referent spraw sędziowskich 


Marusik Stefan ZS Włókniarz 
Komisja rewizyjna: Kermen 
Paweł DKS (Łódź), Matusiak 


Stefan ŁKS i Komorowski An- 
toni RKS TUR. 
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medale bronzowe: Szule (OSB) 
iliska (CSR). 

Warunki na trasie są dosyć 
więżkie, gdyż od wczoraj padn 
snieg, Spadło 50 świeżego 
Kriegin 


em 


działu w spe'kaniach oraz wsku 
tek przegranej AKSu do 
YMCA, j 

Po uwsględnewu  ostałmch 
wyników, tabelki przyjęty nar 
stopujące oblicza: 

Komikuroncja żeńska 


1. Zryw 4 4 BO: 18 
2 HKS. 4 4 98: 16 
3: YMCA 5 3 95: 66 
4,ŁKS 6 f 40: 82 
5 TUR 4 1 234,78 
6, Włók- 

miari S — 41,139 
Konkurencja męska 
1. Zryw 5 5 1851157 
2. AZS 5 4 117* 26 
3. ŁKS 7 4 2035171 
4, HKS 5 2 124/142 
5, TUR 5 1 123;130 
6 YMCA 6 1 114:170 


W medzieię mogą paść nowe 


rekordy 


na zawodach p'ywackich uczn ów 
. Gimnazium Żeromskiego i P.S.T.P. 


 Licznych zwolenników sportu 
pływackiego ucieszy zapewnie 
wiadomości iż w niedziele dn. 6 
bm. napływalni YMCA odbędzie 
się pływacki mecz drużyn szkol 
nych pomiędzy Gimnisium St. 
Żeromskiego a P.S.T.P. 

Zawody te zgromadzą z pew- 
nością na widowni me tylko 
kibiców szkolnych ale również 
wszystkich miłośników  teqo 
pięknego sportu gdyż w rā- 
mach łego meczu mogą paść na 
wet nowe rekordy okręnowe, 

W meczu tym dojdzie do 
wielu b, ciekawych pojedyn- 
ków z których wymienić nale- 
ży: Jery z Bonieckiem i Stekie- 
ry z Wojciechowskim. Twlko 
dlą tych- dwóch. wsrto już bę 
dwie odw'edzić basen. 

Program meczu przewiduje 
oprócz biegów  indywidual- 
nych+szereg sztafet onaz mecz 
piłki wodnej. 


Koto Sportowe Gimnazjum 
St, Żeromskiego, które jest or- 
qganizatorem lego meczu posta 
nowiło sobre za piinkt honoru 
aby pod wzalądem sorawnoś» 
ci otganizecvinej zawody nia- 
dziele  dorównały imprezom 
oerganńimowsnvm nrzez Łódzka 
Okręgowy Związek  Plywactkt, 

Brawo chłopcy! 


a na deser hnts 
| A PY 


W stołówce Elektrowni 
walczy Gwiozda z Energetyką 


W dniu 5 b. m. n godzinie 
18-tej w stołówce Blektrowni 
w Łodzi przy ul, Daszyńskie- 
go Nr 54 odbędą się zawody 
bokserskie o mistrzostwo kl. 
B. między drużynami ŻKS 
CE i ZKS „Enerzety= 
ką”, 


OCZ Z AW ROEE WET TURZA PTRY EJ TYT KL a E 
Co usłyszymy przez radio 


Fiogram na piątek 4 lutego |irzodowników prasy, 1745 „Po 


1919 roku. 


11,40 Audycja szkolna, 11.57 
Sygnał czasu, 12,04 Wiadomoś- 
mi południowe, 12.20 Muzyka 
pupulsrna, 12,50 Audvcja dla 
wti 13.00 Przerwa, 14.30 (Ł) 
Z prasy. 1440 (L) Muzyka oz 
biadowa (plyty), 15.00 (Ł) Wia 
domości sportowe, 15.05,(Ł) Ko 
munikaty, 15410 (Ł) Dwa ro- 
nansa z koncertów  skrzypco. 
wych (płyty), 15,30 (Ły „Bajki 
dziecinne jako temat  muzycz- 
ny**. 1600 Dziennik. 16.50 
Skrzynka ogólna, 16.40 Audycja 
poetycka. 18,55 „Ciekawostki li 
terackie'*, 17.00 Koncert 


_|Mozvka taneczna, 
mum- na jutro. 23,30 Zukońrza. 


dilat. 


rudnictwo Zawodowe, 1500 — 
Koncert rozrywkowy, 18.35 „Sta 
re i nowe'', 19.00 „Służba Pol. 
seoti „Ntalingrad”. 19.15 
Koncert  ssmfoniczny, 2000 
D;riennik. 21.05 Beethoven += 
nwintot 16 Esdur, 2130 
„Z życia Bugari, 2200 „Na 
Dobranoe'*, 22.45 (Ł) „Rola ko 
mitetów sklepowych w zmianie 
struktury spółdzielrzejć* 23,58 
(3) Omów progr. lok. na jutro, 
29.00 Ostatnie wiadomości, 7419 
27,20 Prom 


op 


nie audycji i Hymn, 
D-034196 


